
WYDANIE: A. B 

SARRAUf. De VALERA. 
premier Irlandii właściwej 
ó lOpadł' w koniiikt z rządem 
,Jlsteru (Irlilodli północnej). 

R.)I, ~~--_.- SOBOTA, DNIA 2- GRUDNIA 1933 R:--'I CENA 10 GROSZt' Nr. 3~4 
b. premier, obiął w nowym 
rządzie francuskim tekę mi· 

nistra marynarki. 5 

s "up·ora Z tow· " 
rozpocznie się w najbliższym. czasie.'-: Ensłein napadał 
na bezbronne kobiety, gwałcił je i zabijał. - Besłjalski 
zbrodniarz przyznał się do trzech D10rdersłw seksualnych 

Warszawa, 30 listooada. 
W miesiącach letnich grasował w 

pobliżu Łowicza jakiś nieuchwytny mor 
derca, który napadał w polu na bezbron 
ne kobiety, gwałcił je i mordował. Lud. 
ność Łowicza i okolicznych wiosek ży. 
ła w ciągłym strachu i wieczorem nikt 
nie miał odwagi opuścić swe20 miesz
l(3nia. Ofiarą tajemniczego mordercy, 
przezwanego "upiorem z pod Łowicza" 
padło kilka niewiast. Dopiero w sierp. 
niu udało się policJI dzięki przypadkowi 
wpaść na trop tajemnicze20 mordercy. 
Okazał się nim Tadeusz Ensztein. któ
rego osadzono w więzieniu. 

Ensztain został ujęty w okoliczno
ściach dość osobliwych. Trzynastolet
nia Zosia ROzenówna poznała go przy
padkOwo na ulicy w chwili 
GDY PRZYGLADAŁ SIĘ FOTOSOM 

KINOWYM WE WŁOCŁAWKU. 
Rozenówna, wraz z 14-Jetnią Kazi

mierą Pietrzakówną były w Nieszawie, 
~dzie na ulicy spotkaly nieznajomego. 
Nieznajomy zdołał wywabić Je za mia-
sŁot . 
GDZIE DOKONAŁ NA PIETRZAKÓW 

NIE GWAŁTU. 
Rozenówna zresztą nfe ścigana zble 

~da i pieszo wróciła do domu. Nieszczę 
śliwa ofiara zwyrodnialca w lęku i 
wstydzie PO tern co przeżyła, nie zde
cydowała się na pOwrót do domu ro
dzinne~o. Przez jakiś czas błąkała się 
po wsiach, wreszcie wstąpiła na służbę 
do jedneeo z drObniejszych ospodarzy 

"Banda 
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Daleka. tajemnicza banda. która 
,tanowić ma cel poszUJkiwań wszyst· 
kich policYi świata i pr.zeżycia dwuoh 
•• małych·· opryszków. że'rojacych od 
Warszawy PO GdYnię. 

Na tle tego bCLDwuego filmu prze
wija się misterna nić J)TZyg6d dwojga 
m/odych Judzi. którY'Ch dzielił los i 
zwykle klamstwo. 

Liczne i przerozmaite powiklania. 
przebarwne tlo. doskonale SytuCLCje i 
niezmiernie zajmująca treść - oto 
BANDA "PlEĆ I PÓL - powieść 
której calość drukowana iest w Nr. zi 
tygodnika 

'. 

[D TYDZIE-Ń 
POWIEŚĆ .1 

Cena numeru 30 gr. 

Pietrzakówna do dziś dnia przeby- gdy krzywdy nie czynił. 
wa na służbie. Gdy teren w Łowiczu stał się dlań 

Potworny zbrodniarz urodził się niebezpieczny, gdy nabrał przekonania, 
w Płocku. Jest synem niezńanego ojca. że jest otoczony kordonem policH i że 
MA TKA JEGO BYŁA ZNIEWOLONA lada dziel] może być ujęty, Ensztein 
w roku 1913 przez ŻOłnierzy rosyjskich. I przeniósł się pod Włocławek. . 

Wkrótce po urodzeniu Enstein był I Udhając się na wyprawy, uzbrajał 
oddany do sierocińca w Łodzi, gdzie się ,'Się w żelazny kołek od brony, a gdy 
wychowywał. . go zgubił, 

Jako dorastający chłopak, Ensztajn ZAOPATRYWAŁ SIĘ W SPORYCH 
opuścił zakład dla podrzutków w Ło.dzi ROZMIARÓW KAMIES. 
i od tei chwili włóczył się po całym Atakował zawsze dziewczęta z tyłu 
kraiu. uderzeniem kołka lub kamienia w gło-

W jaki sposób doszedł do zwyrodnie-; wę. W ten sposób zamordował U~zew
uia i co go posunęło do tak Okrutnych ską w okolicach Włocławka i w ten 
zbrodni - na to pytanie Ensztein ni~ ! sam sposób próbOwał zgładzić nleszcz~ 
mógł udzielić odpowiedzi. Twierdzi, że. śliwą Perzynównę, która musiała być 
wszedł na droge zbrodni do.piero przed poddana operacji czaszki· 
kilku miesiącami. Przedtem nikomu ni- \ Einstein został skonfrontowany z 

jedną z napadniętych dziewcząt. Roze
znała ona w nim zbrodniarza. który 
chciał ją zamordować. Pozatem En
stein w toku śledztwa opisał dokładnie 
miejsca dokonanych zbrodni. Obecnie 
władze pro.kuratorskie zako.ńczyły iuż 
dochodzenie, w toku którego. "UPiór z 
pod Łowicza" przyznał się do do.kona
nia trzech morderstw ł gwałtów. Wo. 
bec skończenia śledztwa należy się spo 
dziewać rychłego rozpoznania procesu 
"upiora z pod Łowicza" przez sąd okre 
gowy w Łowiczu. 

Pierwotnie proces ten mial to.czyc 
się przed sądem do.raźnym, atle ze 
względu na poważne trudności śledz
twa nie można go byto zakończyć w ter 
minie przewidzianym przez przepisy 
prawne o sądach dorafnych. --- . . _.- _._----------------
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Morderca 

drugiego 
rolnika zawisł na szubienicy. - Sprawa 
bandyty przekazana zwykłemu sądowi 

Rzeszów, 30 Hstopad.a. śClowo do w1ny. Twierdzi, że kryt')'lcz-/ szamOcze się z gospodarzem. 
W. dalszym cią,gu ro.Zip'rawy doraźnej nelj IlWcy 1!da] się wiP'r,awdzie.",! tow. . D.r.ugi oskaric:>ny, ~zarnota, . 

przeCIW dwum SiP'rawcam na.padu rabun Czaranty 1 swego szwagr,a Marcmca da ze.ZJtCll)e, loZ w Sipraw]e teu o<dgrywał Je· 
kawego [l,a rolnLka w Handzlówce pod domu Pelca, celem obra..bawania go,: dymve ralę lP,i,onka. Z'adaniem jego. było. 
Łańcutem, trybunał - pa adrzucendl\l jedn.ak nie wchadził wcale do ~zby, w l uważać, by nikt obcy da damu nie 
wniOSlków OIbrony, co do przekazania l której spali gatSipodarze, lecz pazast,ał w wchodzi>! i by n~kt z domQlWluiJków się 
sprawy sądowi zwyczajnemu, - przy- sieni. nie wyd:t1ał. 
stąu>ił do p.rzesłuchania oskar~OOl~ch. I Do iZlby wsze<dł, je~yn,~e Marc~J1~. Pa z~zn.aJni,aJoh osta:tMch ś;viadków 

Osk. Jan Kunysz, przyznCll)e Się czę- I Z pl'logu przypa:brywał Slę, lak MarcIDlec rpnzewód sądawy zastał za.mkmęty, po. 

EKSPLOZJA OAZU \V BORYSIiAWIU 
Dwie o50b" pop .... zone 

Boryslaw, 30 listopada 
(Pat) Dziś Q go.d'zinie S-tej rano w 

mieszkaniu StefanH. Kościusz,kowej przy 
ul. Wolskiej 19 nastąpiła eksplozja ga
zu. który wskutek niesz.c.z.elności rur 
glawwych dostat się do. mieszkania. 

Gdy KościusZ!kowa chciab ra!1Jo. roz
palić ogień, gaz wypełniający mieszk ' 
nie, eksplodował, pOczem oowstał po-

żar. 
Zaalannowana straż potarna wyrl 

była z pa'lącego się ,domu KościuszlkJo
wą i jej 8-letniego syna. Ofiary wybu
chu, kt6re doznaly POlParz,enia drugiego 
i trzeciego stopnia, odstawiono do sZ!pi
truta· POŻJar zli!kwicllowruno> Ekspłozja 
słyszana była w promieniu d~/uch kilo
metrów. 

Transporty win, wódek i likierów 
Dl6r_gmie _omó,.,ienio ~'onÓDJ %;edno,;Jtonu,;1i 

Waszyngton, 30 listopada IW edJl ug miaJ:'lodajnych informa:cyj, 
(Pat) Dla uzyskania kontyngenrt:ów do Skarbu zgłoszone ju'Z wstaty prośby 

wwozowych na1POjów wyskokO'WYch, o zezwo.lenie na wwóz 12-tu rnlljonów 
PlrzewyżsLaja,cych dkJreśftone minimum, galOnów wódek ł likierów oraz 7-mi 
każdy z krajów cudzoziemSJkich będzie miljonów galonów wina. 
musiał uczY1t1ić Stanom ZkdJnoczonym l Podjęte już są r()lkjowania celem za
odJpowdednie ustępstwa w ooniesieniu WIaIrcia układów wwoz()W'Y'Ch z ki1lko.ma 
do produktów rolniczYcll. Iktra:.łami. 

la~allu~li[lDeIO Ji~tnowania WrOIÓW ~i1IerJlmU 
wydal o pruskie ministerstwo spraw wewnętrznych 

Paryż, 30 listopada. IP'r.aktykach możnalby się do(paiłlI1zeć pu-
(PAT). Prus.'kie ml!ni&tell"stwo S\l>raw bUcznych OIbelg, a nawe.t us;iłl()Wanego 

wewnę,trz.nyoh wydało okó1nilk wystę- wymuszenia i d,Ia,tego !IIie mQgą być 008 

pują<cy przeciwko siosowanruu 'Prze~ róż- tolerO'Wane. Zakazane zostarie równ4eż 
lIle ilnstamcje kwry :pręgierza. względnie a'P'rowadzamJe pod eslmrtą OISólb po uli
tpięt.nOWlaJIl,~a w pi~ffialoh posz-czegó1nych I cach miasta w z.amiarze pulb1kz.nego ich 
osób ora:z fi1'lJU. nClipiętnowania.. 

OkóLolilk OlSW., :be '!N. tego rodzaju 

czem zabrał głas prO'kurator dr. Kraw· 
czewski, a naGtęlpiIlie obrońcy mgr.Reich 
i dr. KCiJhane. 

Trybunał udał się lIlJa n,ar'CiJdę, po· 
c'zem przewadniczący O'dczyŁał wyrak 
mocą Mórego. Jan Kunysz skazany zO .. 
stał na 

sMIERć PRZEZ POWIESZENIE. 
Sprawa Michała Czamoty prze.kazan.\ 
zastała sądawi zwyczrujneruu. 

O godz. 9 wieczór nadeszła z kance
larji Pana Prezydenta odpowiedź, za
wiadamiająca o odrzuceniu prośby ska
zanego Kunysza o ułaskawienie, wobec 
czego prokuratOr polecił wykonanie 
wyrOku. Kat Braun przybył do Rzeszo
wa już w godzinach rannych. Na dzie· 
dzińcu więziennym ustawiono szubie
nicę. 

POPOŁUDNIU WYROK ZOSTAŁ WY· 
KONANY. 

Ska~aniec zachowywał się w ostat
nich godzinach swego życia zupełnie 
spokoinie. Przed straceniem Kunys~ 
przyjął pociechę eligijną.· 

Straszna katastrofa 
Neapol, 30 lisJtopada 

(Pa't) Ob SU'll Ię ci e się ziemi na górze 
Bchia spowocllo.warło zawalenie się t;ZĘ; 
ści domu, leżącego. u podn6rza góry. 

Trzy osoby zostały zabite, a 17 od
niosło rany. 

lVarszawa. 30 l1,stopada. 
Bank Po}slki pla'CM w dlnLu dzisiej

szym za dolary 2l. 5.50. W obrotach 
nrywatnych noto.waJ!lo zt 5.55 w płace, 
niu i zl. 5.60 w żą,danJiJu. Tendlencja u
trzJnmana.. 



REDAKCJA 

dla całej 
MAŁOPOLSKl 

Krak6w, 
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dla całej 

MAŁOPOLSKI 
Krak6w, 
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Tel. Nr, 165-0tJ 

REDAKCJA przyjmuj. Interesantów od 11-1 przed południem I od 5-7 wieczorem. ADMINISTRACJA (dział sprzedat)' pisma) od 9 rano - IV południe I od 4-7 ... Ieczorem - (dlla' 
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ADRES TfLEORArIClNYl "express Ilustrowany", Krakćw. KOI'ITO P. K. O. Oddziału krakowskiego, Krak6w 411.100 ............ = 

Kraków w przededniu wyborów 
l~sta Bezpartyjnego Bloku Pracy Ciospodarczej obej
muje coraz liczniejsze sfery grodu podwawelskiego 

Katastrofa 
samochodowa 

przy ul. Kopernika 
Kraków, 30 list,opada 

Ul. Kopemika byla wczoraj widow
nią katastrofy samochodowej· 

ROBOTNICY PODGÓRZA ZA JJBPG. 
Odbyło się przy licznym udziale za

mteresowanych, ze,bra11ie przedwybor
cze robotntk!ów Podgórza pod przewod
nictwem ob. AntJosieWlicza. Po refera
tach ob. ab· Żebrackiego i Janasba, o
raz po przeprowadzeniu rzeczowej dy
skusji, uchwalono jednogłośnie gloS'O' 
wać przy wyborach do Rady Miejskiej 
w dniu 10 grudnia na listę ,Bezpartyj
nego Bloku Pracy Gospodarczej". Ze
branie to jest najlepszym dowodem, że 
robotnicy Krakowa zerwaLi beZ!POwrot
nie z partyjnictwem. 

cieli B. B. W. R, Żydowski Związek Uczestlli- nadto na okręg podgórski (okrClg Xl) biuro przy Ulicą tą jechało auto, prowadzone 
ków Walk o Nie'podleg!ość Polski, Związek Ży- ul. Józefińskiej 5 w lokalu Kahału. Pozate'lll przez szofera Alfreda Malinę. U zbie
dtn~'sktcl!, Ił1,walidów Wojen~yd~, dalej Org~11l- okręgowe, biu!a zorganizowałJ dla poszczegói-I gu 'l ul. Strzelecką szofer skręci! tak 
~A~:ud~!,O'~(:%d~k:6w o:g;j~J~~~b~v" o,~A1~~~~~(, l1ycRr kf~~~~~o~k~:g~~~OWt;~gzilo~i~e w~~~a~~:t~ niefortunnie, że wjechał ~a chodnik I 
Kra,kows'kle Stowarzyszenie Kupców, Stowarzy kandydatów własnych, natomiast Blok postan~- wPadł tta kiosk inwalidzki. 
szenie Rekodzie<lmków, oraz wszystkie inne iy- wil gIO'S{lWaĆ na kandydatów B. B. W. R Pod auto dostaJ się jednocześnie 
dowskie ugrupowania ,gosPodarcze na terenie CO,raz ,to ,lkznjejs~e grupy, stowarzy~zel.lia i przechodzień, pomocnik handlowy u-
m" Krakowa, a yrreszcle ugrupowama bezpar-,orga'!1!ZaCI1! zyuowskte zgłasz311ą przystElPIenie Ii 11 d (K IJ t' 3) I) I 
tYlnych ortodoksow. do Zydawskiego BIOlku Wspolpracy OosP;Jdar- szer O ~en ,er ~ I~ ~Ja . ozna 

Blok ten doszedl do skutku z inicjatywy I czel. on powaznych obrazen l zostal prze-
Żydowskiego Zwląz,ku Uczestników Walk o Nie Zydowski Blok WSPółpracy Gospodarczej, wieziony do szpitala 
P?dległość Po'l~ki, w pierw~zym rzędzi~ dzięki ustalił )'lŻ wspólne listy kandydatów, I tak, n,a Winę' w1npadlku p~nosi szofer-
lJlezmor~owa,neJ pracy b. ohcera LegJonow P0!- cZl'k l'sty Bloku w okręgrLl Srad 'lo.iJl - Ka'zl- J ' 

'. 1 •• 
APEL T-WA 'tWĘDZISl(O·'. 

Zarząd Krakowskiego Towarzystwa 
Sportu Wedkowego "Wędzisko" uchwa 
hl \vezwać wszysvkich swoich człon
ków, oraz sympaty1ków sportowych, 
aby wraz z rodzinami w dniu 10 gru
dnia br. solidarnie glosowali na listę 
,Be 7 partyjnego Bloku Pracy Gospodar 
czet - jako jedyną listę dającą gw,a
ra'ucje uczciwej i rZęcLowej gog,podarkl 
miejskiej. 

s'kkh l{apitalla Leopolda Spbry, Zadaniem jego mierz kandydlJ.wać będzie wicellrezydent m. 
iest zjednoczyć w· C\'kcJi wyborczej poszczególne Krakowa p. dr. Ignacy Landau, zaś na dru~ielTl 
grupy i organlza:cje na platformie gospodarczej !1t;e1~"u p, dr, J. Zimmermann, iako pt'zedsta
pod haslem Ws.pólpracy z Rządem. wiele; rrganizaeyj slońskiei, W okręgu .. We-

Bezpartyjny Blok Współpracy Gospoóarczej s'Jla" powadzi listę, radca Fryderyk rrcund, 
zorganizowal gtówne ,biuro wyborcze, które ł s kal'br. t1k Związku Okręgowego Kombatantów. 
mieści się przy ul. Berka Josclcwicza L. 14 \'ol 0k 1'ęgu podgórs'kbm - )J're'zes Izby Przemy
oraz podokręgowe biuro na okręg "Wesoła ,lo\V~ - Handlowej Tadeusz E'P'Steln. 
(W). mieszczące sie przy ul. Potockiego L. 1 a 

; Et, 55. HM • • 

Wiel~i ~ro[e~ ~omnni~twnJ W Kra~~wi~ 
~)8 osób n'a ławie oskarżonych 

Kraków, 30 listopada. I pod przewodnictwem oskarżonych 
;.~ Wczoraj rozpocząl się przed sądem Gleitzmana. Krzykacza, Jamroza i Me-

NA UCZYCIELSTWO SZKÓL ŚRED- okręgowym w Krakowie wielki proces, ; ssingera. Wszystkie grupki pozosta
NICH GtOSUJE NA LISTĘ B. B. p. G. stanowiący epilog zebrania Komuni-I wary ze sobą w kontakcie. W Mniko-

W gmachu Sz.ko,ly Ekonomiczno - stycznego, jakie się odbyto w dniu 9-1 wie pod t. zw .. ,Skalami" grupki te po-
tlandlo,wei odby'l się wiec nauc~ J a. J:.- . - T'" d....Kl:?J&"Q_! tączyły' krót przybyła policja 
stwa krakowskich Szik6t ~rednich. Prze wem. Na ławach oskarżonycn,--usta-, i aresztowała zebranych. W czasie re
mawiali: doc· dr· Langrod, b. minister wionych w 7 rzędacll. zasiadło 28 osób l wizji znaleziono korespondencję i róż
prot U. J. Kumanieaki i poseł dr. ~zy- ' ze: ' tlGl zką t~i~~b~ nl'1:l.\'.P.! ~ me zapiski. 
szko. Po przemówienia'ch, zebrani u- J., Chudesą Pozner na czele. Trybu-I_ Po odczytaniu aktu oskarżenia sąd 
chwalili rezolucję, w której postanowili nałowi przewodniczy s. o. Janicki. wo-, przystąpi! do przesluchania podsąd
solidarnie głosować na listę B. B. p, Q. tują s. O. Kraus i Pilarski. Oskarża nych. Wszyscy wyparli sie winy, 

*",,* ptok. Szypuła. Miejsca obrońców za- I hvierdząc, że wycieczka nie miała cha-
RUCH PRZfD~YBORCZY W DZIELNICY ięli adwokaci Pleszowski. Steil1SbergO-,' rakteru politycznego, że WSZyscy w 

ZYDOWSKIE J. A Id S h 'b Al 1 s d . ' M'l' tJ l" '"h dl o ' 
\,. 'k b' d' Rad M" k' . wa, rno , c reI er, e { an 10WICZ 111 {DWle spo ca l SIę pl zYJ,a <OW I 
'v Z ~' ID,Z, U Z wy oraml o y leJ S Je] Ii' . St . 'J·t' I t " " db 

w K,.aknwie, ukonstytuowal się - itllk już o [rSZ l em, Dl ~ me wyg aszal przemowlen po u-
I('m pisaliśl'nY - jednolity Blok wyborczy p. ń. Wedle aktu oskarżenia sprawa I rzających. 
Żydowski. Bez'~artyjny ęIo-k WsPÓł'Pracy Oo~- przedstawia się następująco: Po przesłuchaniu podsądnych roz-
;~;,~.obelmo[J1ąCY zyd6w - pofZedsta., W dniu 9 lipca r. b. zauważyli wy- prawę odroczono do dnia dzisiejszego. 

wiadowcy policyjni grupke oskarżo-I Wyrok ogłoszony będzie or,awdopodo-
NOCNE DYtURY APTEK. nych, zdążających w kierunku Bielan, bnie w dniu jutrzejszym. 

"Apteka pod ZJ;01ym SlOtl1ieIn " - ul. GI"Od,z
ka 22, "Apteka pod Ja~iełłą" - pla\Jc Ma1ej
ki 3, "Apieka Nowowiejska" (prty Patj1ku Kra
kowskim) - ul. Wyb'.ckie,~o 1. ,.Apt~ka pod 
Trzem:! Gwiazd,ami" - ul. R3JkiwOkl !'2. "Al" 
teka St~!'!1bacha" - ut. Dioztla 36, • 

W Podt:!ór21\l - "Apteka pod H1~e~'\ ..,. u.I. 
Kah\'luyj6'kc 2;7, • 

REPERTUAR TEATRU. 
Teatr M. Im, J. Słowackiego - Przc:1s!awic

ni" nie b~d'zie. 

REPERTUAR KIN. 
ADRIA - .. Dziesiąty kochanek" 
APOLLO Ć,Rozkoszne klopoty" 
ATLANT! : - "Dreyf~". 
DOM Żm,NIERZA: - .,Dr. Je:wll i Mr. Hyde". 
PROMIeŃ - .. ~piew. całus. dziewczyna", 
SŁONCE - .,Mężczyźni w jej tyciu" 
SZTUKA - .. Rewizor" 
~WlT: - ,.Orlątko". 
UCLECI-JA: - .. Poćaluł1~k puM lustrem' 

Straszna katastrola w· bieda szybie 
Bezrobotny poniósł śmierć 

Chrzal1ów. 30 listooada. niane ogrodzenie. Postanowił wziąć je 
Wczoraj o godz. 11 przed polu~nicm na opał. SpUŚCił się wiec nadól i po

zaalarmowano posterunek policyjny w czą? wyrywać z ziemi drewniane pale. 
Jaworznie wiadomością o strasznej ka- W tel chwili oberwała sie ziemia I 
tastrofie w bieda~szybach na Starej zsunęła się na głębokość 8 metrów. 
Hucie, Ofiarą katastrofy padł bezro- Na wieść o katastrofie przybyli na miej 
botny Władysław Czopik z Bvczyny sce dwaj dozorcy i czterei robotnicy 
pod Chrzanowem. Czopik wraz z ko- kopalni pod przewodnictwem inż. Ze
legami Franciszkiem Pytlem. Wincen- chentera. 
tym Młostkiem oraz franciszkiem l ~ Po trzech godzinach odkopano ZB
Józefem Dubielami zasypywał szybik. I, sypany szyb i wydobyto zwłoki Czopl-

Przed zakończeniem prac zauważył ka.. 
Czopik, że w szybikU pozostało drew- ' 

Propaganda zabytków 
Starego Krakowa, 

Krak6w, 30 li6tQpa,da.. 
Pociestaja,cytnl objawem WlLTasŁającego &taJ1e 

kultu i z.aintereSoowamia d/la SltM'~O KratkoWla~ 
je&t niezwykłe powodzenie, jaJkiem deszą .. ie, 
urza,tdz.aille co rOiku, cykle wyoi!ectek naukowyoh 
~o Krakowi,!!, orga.nhzowane prJ>ez z.asłu!oont 
Towa'l'zys.two Miłośni!ków hbs,rorji i zrub}"bk6w 
Kr8lkoowa, Wyciecl;ki te eŁały .się już poniekąd 
Łrwatą i ważną ;/llstytucją na polu kultur8ll41em, 
dając uczestnikom najbardziej wyczerpuJący ł 
oparty na n(ljnowszyClh materiałach naukowych 
obraz dziejów, kultury i sztuki nuzego mlał.a. 

Te,go'~ocz.ny azii:.siąty zkolei Se.:z;OOl wyciecz.
kowy przewyżs,zył powod.z.e1ltiem ws.zystkie do_ 
tyczcz.atSowe CY'kle, Kierotwnihlem i prelegan
I.~tn był dł. Jerzy Dobrzycki. Odbyto ogółem 
58 wycieczek (w J'oku ub, 481. Ogól41a liczba 
uvze9!mików wzrósla w tym ro!<,u do itnponu;ą' 
cej cyfry 4.534 os6b (w rOiku ub. 3.857), co tPtlte
cięlnie na jedną wyde-c2lkę wyDosi 78 osób (w 
raku ub:'eg1ym 76), 

UrządZ<01n-o r6wn~e:i: .~z.e,re.g wycieczek ,z:a" 
mieiskich 'nt\: Bielany, do Mogiły, do Niepoło
mic i Staniatek, 

Zamlmięcie se2ionu odbyło Qlę w wypełnio
nej szcZClInie w,\elldej uli Muzeum Przemysło· 
we~o, IGe,fOwnik c)"klu <Lr. J. Dobrzycki poo· 
ni6sł na wstępie ważnoŚć i konleczność gtun
townego poznAwania starego Krakowa, ja!~o do. 
m~uia.cego cZY'l1in~ka w k9zta/JtO'WlaJruu się w&e!' 
kich dzie.dz,Dn życ~a ~ kultury Polski w ciągu ty, 
siąca Jat or~ł podzi~kował redakcji "Express n 
lltlstrowanegc' za wydatnę pomoo w propagan-
dzie wycieczek. , 

Na zaJkończcnie odbył się pOlka.z f[mu ! 
ob r aZ1rum i zwycza.j6w i za.bytk6w k!1atkO;'.',Jdch, 
,poczem dr. Dóbnyckl \\'Yłła.sił nie:r.wyk1e cltk!, 
wy odcz:yt ,,0 mnie; znanych legend.oh Kra. 
kowa". 

.. CYGANER.JA" Z ADA SARI I NORBERTEM 
ARDELLIM. 

W poniedzialek dnia 4 grudnia br. daje OI?e
ra krakowsIka "Cyganerię" G. Puccini'ego. Par
tję Mimi śpiewać bedzie nasza sławna śpiewac,z
ka Ada Sa,ri. Rudolfa znakomity tenor oper 
wIoskich. Norberto ArdeHi. W partii Musetty 
wysta"pi M. KiSielewska. 

MIĘDZYNARODOWA WYSTAWA DRZEWO· 
RYTÓW. 

Wsprunbała wy~lawa drzeworyt6w wszylltklds 
plllistw europejskich erM Japonji, Chin, KlIlla
dy i Stanów Zjednoczonych, :odJobyła 60bie na,d
z.wyc:z;ajne powodz.enie. Śc,ia,ga ona Hczne wy
cJeclJki iL pl1owmcji. J e6ft to jed}'llla okalz.ja do 
obed~,zeni,a bw6rclJości zal!ran1tcZIIl.ytch iłll'tystów, 

Radjoprogram 

W nrujbliższą sobotę, dnia 2 b. m., w satlo· 
nach "P.ałacu S,z;tuki" odbęa,ziJe się pierwlsr;y 
konceJt<t sy:mfo~lcz.ny z n<iez;wyk!le boga1ympro
'Jl11l!U1lem, złoilonym z ni,ezn3Jnych utwor6w, K~. 
cert tan b~cLz,ńe krunsmirtOlWa<ny p!1Dez r,rudlo. 

fi 
" 

Cellem tJ.pr,z.ystępnimi'a wszy6'1tikich ta~elllftie 

fJ~l· I8LO". IQ rt!łJ! ~ -, n04'1J cr,81ru;<l/cej &ZltuJki dr,zewotyt1lo~czej, dylt'akc}a To· 

ł 
.. 'II;;iW ~ ~ ;W...., ., W3Jr.z)'l9twa Przyj. Szt. p. ~pl'O~U! zna,ne~o histo· 

KRAKÓW. S b ' . d d Kk" ryka SllWki i aIM,_tn.aLsl12ia, próf. dr. Tadeu&U 

11.35. Pro,~ram ń a.dz.aeń bIeżąc!. 11.4ó. Ttw .. r o drzeworycIE: I lego techmce. Odt:.zyt odbę<izM 
7.00-7,55, Audycja ~Ot>aama ~ W,~. prawca za o]stwa prze są em w ta OWIe ,sewetyfta <>. wy~tO&z0n.ue .ciekawego odCZyłłl 

mjtQja z Warsz9.yry. 11.50. Wiadomości Meu,ce. Kraków, 30 listopada. zmarła. się w "Pałrucu sz!JUki" w czwaJrtek, anva 7-go 
11.57. Sygnał cz,a&U .. 12.05, TrUl.S'misje z w&r.! 17-go września r. b. przybył do do· Sąd ska'lał go na dwa lata więzienia yudnia (I g~dz. 19·ef. . , 
sza.wy. 15.40, KomUJn1ilka.~ PUwF. 15.45, 1(,0- mu FrancisZlkla Pietrzyka w Bronowi- z zawieszeniem wykonania kary na 5 p.rtzypomm8lmy wre~ZC!e, że wyg~ane &leł .. 
munibly LOPP. 15,55. Płyty. 16.10-17.So, cach Małych znaJ'omy J'ego Stanl'sław 1 t KIt . .I, ' slk' _I sztuki ,pOdC.2iSIS dtoroC'Zlne,gó 10l9&wal1ua, na.let., 
T!1a.nsmisje z WaJrlJ'W'Ii'y. 17,50, ,,10 mut (I te- a., omp e OWI SęuZIOW lemu prze odbier.ać w kMlcelaorii "Pslaocu Sztuki" cod!zliM\' 
",trze", 18.00-19.~. TratD4mL!le z W.1Jt§ZaJ\'I1, Kopeć i zawiadomił go, że w poblliu wodniczył s'o. Jarficki· Il,je w ~odz,ma'ch urzęd.o,wyoh. 
19.00. Pro,~riłlm ńa d.zj,eń następny. 19.05. Ri)Z' domu kręci jakiś włóczęga. Obaj powzię 
mal:IŁości, kómunlkaJty. 19.20, Weekend. 19.25- 11 przypuszczettie, że jest to złodziej . 
23.$0, TtaMmi~je z W.a.T'ś7.~.!W1. Ody wysliIi z domu, tajemniczego męż-

f "DQPIERO SEJM, W I(TÓ~YM CZyw
y g~~~i:~e p~r~~ usłyszał Pietrzy

\\JĘK~ZO~Ć MA BLOK BEZPAR1Y.J- kowSlki jakieś kroki przed dzwiamt. 
NY, 'DAL KRAKOWIANOM POW- N' . śl' . h·t l . 
~ZfCHNE RÓWNE I TAJNE PRAWO . le na~y aląC SIę, ~ wyc~ rewo \\er 
~IYBORCiE DO RADY MIEJSKIE lU. I. strzelił przez drzw! w loer.unk.u Sle-

WYSTĘP IIAN~1 ORDONÓWNY. ,', m. ,~a o~~łos strza}~w ,nadble~1I . S<l.-
Drugi wieczór Hanki .Ordo~Ów~y, nasze) nle- si~dll. ktol zy ,znaJezh. Plz~d dl z.wlaml, 

zrównanej pieśniarki, odbędzIe Się we srod~, lezącą w kaluzy knvl sluzącą Plelrzy-
6 grudnia br. w Stan'm Teatrze. ka Helenę Mazurkównę· DziewczYGa 

została trafiona w brzuch i wkrótce I 

Wyciąć 

"Ł:JCPI'~S8U 
i przedłożyć do wymiany w administracji 

J'lustrofl1oneflou w :1'łro(:l!)fJ)ie, 
ul. !1jfarsfłu % 

Ważny tylko w dn iu l grudnia 1933 r. , 

lil[i]f!jl!1!!]r!1[!][ijf!l[!J[!Jf!1[!]l!l!!l[!l!jJL!.l[!]~l!]!!J@JiE~;g;i2~ . ." 



Straszna' katastrofa 
lotnicza . 

New Jork, 30 listopada, 
. ~t) W pobliżu Mexiko-City miała 

mIejsce straszna katastrofa lotnicla· Na 
niewielkiej wysokości zderzyły się dwa 
samoloty wojskowe i spadły na ziemię. 
roztrzaskuiąc się w ka\\·ałki. Obaj PI
loci samolotów ponieśli śmierć na miej
scu. Byli to najlepSi dwaj piloci wojsko
wi w Meksyku. 

Bel.srrad, 30 listopada 
(t) W jednej z wiosek kolo Kavadru 

obI.. hndzila pewna para małżeńSka 100-
lecie '>wego ślubu. Niezwykłymi jubi
latamI są Jolką i Stojan Dimitrjevic, 
którzy IiClą oboje PO 118 lat· Cieszą 

Oto, jak dziecko Twoje powinno 
piel~gnować z~by ••• 

Racjonalne pielęgnowanie zęb6w ; do których szczoteczka dotrze~ 
i jamy ustnej jest szczeg61nie u nie moie. Ponadto nadaje zę-

dzieci niezmiernie waine, dlate- bom nleskulłelnł bićlło~~. Ozie-
go tei powinna Pani uważe~, by I ci chfłłnia uiywajll tej pasty, za
dziecko Jej czy~Ciło zęby ragu. I c~wycaj" się bowiem doskona
larnle past, Colgate. Pasta ta tym jej smakiem l aromatem, któ
usuwa gruntownie resztki jedze"ia re daJ, tak ~wleiy i czysty oddech. 
z najdrobniejszych nawet' szczelin 
l zalc.marłc6w mlfłdzy zębami, 

NI.czysty O,dd.Ch 
pochodzi często' z 
pózoslalych mlf/' 
dzy "bam I '"SIlek 
Jedzenia. Colgale 
zapobiega t a ni u 

grul!łownla. 

się oni najlepszym zdrowiem. 
~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~.~~~~~~~~~~~~~~~~~~a ~~ 

Ulgi W spłacie zaległych podatków Zderzenie samochodu 
z wozem 

Krak6w, 30 lisWu>ada. w najbliższYCh dniach ukaże sie w tej sprawie nowe rozporządzenie ministerstwa W CZOil'1a~ o ~. 7 wieczorem n.aoS'tą,piło 
.na ul. Kaz;i.mierza Wa.oeJk1ego zderzenie 
"~amochodJu z fUl'illlatllką wiejską. Warszawa, 30 listoopa.cLa. 

W dniach najbliższych uJkaże sie 
rozpor ~'ldzenie ministrów skarbu i 
spraw wewnętrznych w sprawie ulg w 
spłacie zaległości podatkowych. 

Rozporządzenie to reguluje sposób 
spłaty zaległości. powstałej przed 1-ym 
października r. 1931 w podatkach grun
towym, od nieruchomości, przemysło
wym, dochodowym, majątkówym, oraz 
od spadków i darowizn. ' 

Za zaległości podatkowe właścicieli 
nieruchomości budYll!\{Iowych uważa się 
nieuiszczone w terminach ustawowych 
należności podat'kowe, dla których za 
podstawę wymiaru służył dochód z 
tych nieruchomości lub też wartość ma
jątkowa tych nieruchomości, a za zale
głości podatkowe przedsiębiorstw prze
mysłowych i handlowych - dochód l 

nich lub dochód z majątków służących 
do pro'wadzesnia tych przedsiębiortsw, 
bądź wartość majątków·. 

Spłatę zaległości podatkowych, 
przypadających od rolnikÓw i wlaści
cieli nieruchomości budynkowych, któ-

. re są lub zostaną zabezpieczone hipo
tecznie na ich majątku nieruthomytn 
rozkłada się l urzędu na 20 równych 
rat półrocznych, poczynając od l-go 
stycznia r. 1935, za opłatą odsetek za 
odroczenie w wysOkości 4 i pół proc. 
w stosunku rocznym, licząc od l-go 
III •• 

IrtTELICiErtTNY CZŁOWIEK 
dbający o higiene i zdrowie nie kupuje u ulicz

n.vch sprzedawców, lub w pociągu 
cukierków "K A III O L D A" 

b0 oszukują marnemi naśladownictwami. 
Cukierki .. KANOLDA" prawdziwe i dobre ż~
dać tylko IV handlach cukierniczych i uważać 

na napis .. KANOLD" 
bo z innym napisem to marne naśladownictwo. 
.sa 

Welki Zjazd Inwali 
dów w Krakowie 

Kraków, 30 litttOiPa.d.ót. 
W Dzie.n,nJiku u,sla.w R.P. z dn. 3() paź,dzd~r

nika b. r. o'gloSolOno roz;ponz:ądzenie P. Po1'I~zy
,~eonta RzeczYPo<9pol~tei w "Prawie z.miamy oota
""y o LaOlpatr2)en~u inwa.lidmkiem, które między 
il),nymi zaWl"cSz,a: praJWo do za!qpanerua pie
niężnego i.nwalLidom oZ utratą .:ud<JllnośC',i ZlMlOIbko
wej poniżej 2S pt'oc.. pochOldza,cych z .a.nmij za,
borczych, jaik: aJI.Istnj:a.okie;, rosy,}!lk.iej, meom!e<;
kiej i t. p.: pOIZIbawia prawa do retllty wdowy 
?o poległych i po InWlallrilda.ch lIJI1IIIij UlbooOL1"Ch, 
które nie mają na SlWem ukzymllJIliu dz.ied po
niżej l",t 1S-tu; obn.iża z druean LIV. 1934 !l'. 

10 procent zasadnkzą rentę w&Z}'Isolildch mwaJ]d.. 
dów i po,z·ootałych re1rlO!bilooców, %la WJ'IiBlilkiJean 
inwal idów z fonmaocyj i aormji poIlski~. 

Celem uspokojenia roz~oryczonych na JI60 
'~ym terenie członków, zarzlfd ZwilJZku Inwali
dów w Krakowie zwojuje zjazd pn:ewoclu.icq
eyeh i sekretarzy zar%lfd6w, pocllellłych aoble 
fJgniw organizacyjnych. Obrady złazdu roqIIOClZ. 
ną Gi1 w niedzielę, ~ a·go grudnia o godz. 10 
rano w lokalu ZWIązku Inwalidów przy ulicy 
Św. Filipa Nr. 25 w Krakowie. 

TEATR DLA DZIECI "BAGATELICA". 
GrolIlo bez,r,ohotn)'ICh ald.e:pt6w 611JttJki ~ 

nicz:nej o'~wieJ'la w "Ba.grute'ti', ..., dnilu 3 b. m. O 
l1odz!,nie 15.30 teaih'zyk dla dmieci, 'WY\9tIBJWi~nilem 
h~.iki w 3-ch obl1aJZach p. M. Biliż,di lP. t. • .AIla 
i J.,nek w kra'im.ie C'za.r6ow". R6wnoczdlllie teabr 
"B~,~atelka" 1'00lipisu·fe loomikJu.1'S z ~TOCł.a.Itni Da 
s:utuk.; &ce<ni.c:une, pil9l1JIle pr.zea: dlJieci dLa. dtZileci. 

października r· 1933. Kary za 'lwłokę Umorzenie to następuje pod warun
oraz odsetki za odroczenie, przypadają- kiem uiszczenia pozostałych 3/4 części 
ce od tych zaległości za okres od ich w 12 równych ratach kwartalnych, po
powstania do 30 września r. b. włącz- cząwszy od 1 stycznia r· 1935, za oplatą 
nie,będą umorzone. odlsetek za odroczenie w wysokości 

Prawo ratalnej spłaty zaległości po- pół procent miesięcznie, licząc od l-go 
datkOwych, korzystających z przywlle- października r. b. 
ju pierwszeństwa, przysługuje zaintere- O ile płatnik posiada zaległośc1 w 
sOwanym płatnikom bez względu na kilku podatkach. wówczas umorzenie I 
wysokość Obciążeń hipotecznych, fig u- spłata następują w każdym z tych po-

Furunanką tą geochał do Bronowic Ma· 
łych Józef Mrówka i .Tam Cz.epiec. Zde
rzenie nastąpiło WISkutek winy szofera. 
Obruj wieśni1acy &pa,dli z wozu nR ziemię. 
do,zn.a.jąc poważnych potłucz.eń. Sz.oIer 
zibiegł. 

Przybyły lekrurz pogotvwia odwiózł 
ofi.a:ry wyrpClJdku do ~talla., 

rujących na ich majątku. datków oddzielnie· Kary za zwłokę, jak Nieszczęśliwy 
Płatnikom, którzy nie pOSiadają ma- również odsetki za odroczenie będą u-

jątku nieruchomego. na którym można- mOrzOne. Natomiast płatniCY, którzy . wy padek 
by zabezpieczyć od nich zaległości po- nie uiszczą w terminach dwuch kolei-, Krak6 30 l' ..J 

datkowe. w myśl rozoprządzenia. I nych rat, w, lJStopaUla. 
UMARZA SIĘ Z URZĘDU CZWARTĄ . TRACĄ PRAWO DO DALSZYCH Wc w raJj o g. 10 n&no na Małym Ryn· 

CZĘ~Ć TEJ ZALEGŁOŚCI· ULG. ku wydarzył się nieszczęśliwy wy!pCłJdek. . 
----- - ' - - U wylOItu ul. Milkolaj6lkiej przechoctz.iła 

przez jezdnię Teresa Koo<JiPka. KOnsumenci /}.iwa! 1Jrzy piciu piwa 
zwrQ.co.jeie6acznq. uwag, gdyz 6ardzcr cz, 
sto S'pTzeC/ajq Wam 6~zWQ,.to~ciowl! i złe piwa 
wl'ej rarnei C'tłnie co piwa. znanvch brOWQrC1W 

W1dząc nadJjeżdżające auto przyśpie
szyła kroku, 'PoIŚHz~nęła się i UiPadła n3. 
bruk. Doznała ooa powużnych potłu-

I czeń i wstrząsu m6z-gu. W stanie cięż
kim odwieziono ją dr() s zpihla. 

ols .8 buduje wa okręty . 
Płacimy stoczni włoskiej 

nsibarrlziej 
węglem. - Statki te będą 
nowoczesne. 

Warszawa, 30 listopada. r w stOSunku l:t wartości statków. 
(PAT) Ministerstwo Przemysłu i Han- Pozatem stocznia zobowiązuje się do 

dlu komunikuje, iż Polskie lransatlan- zakupu w Polsce pewnej ilości żelaza 
tyckie Towarzystwo Okrętowe podpi- do budowy statków 

KAWA mieszanka 3.A - 7.60 zł. 

M. Jawornicki salo w dniu 29 listopada b· r. umowę z i przyjmuje zasadę udzielania pierw-
włoską stocznią "MonfaJcoTIc" \,\. Trjc- szeństwa innym materjałom i wyro- Kraków, Rynek 44 - Długa 82-
ście na budowę dwuch nowych statków bom prlemysłowym polskim przy r6w- _ •••• P.O.d.gó.r.ze ... R.Yine.k.13 ••••• _ 
dla linji Gdynia - Ameryka. nych warunkach konkurencji. W ten 

Budowa tych statków stanowi dal- sposób umowa zabezpiecza całkowicJe 
szy etap prowadzonej od kilku lat pia- Interesy nasze20 bilansu płatniczego. 
nowej aJkcji zamiany OOlychczasowej.!o Oba statki -
t~boru Okrętowego pOlskich przedsię- GOTOWE BĘDĄ W R. 1935. 
bJOrstw żeglugowych przez nuwy, bar
dziej dostosowany do WYWOłanych kry
zysem gospOdarczym wyjątJeowo cięż' 
kich warunków konkurencji międzyna
rodOwej w żegludze morskiej. 

Umowa ze stocznią .,Mol1falcone·· 
prlewiduje spłaty 6-1etruie oraz 
Pjzakontyngentową kompensatę węgla 

Na iw. W'kolata 
NAJPIĘKNIEJSZY PODARUNEl( 

krawat z firmy 

Rekord er.v.'es 
KRAKÓW, fLORJA~SKA 35. 

Filia LWÓW, Akademicka L. 1. 

Będą to statki typu pasażersko-towaro
wego. Każdy mniej więcej dwa razy 
większy od s/s "Polonia"· Będą one po
siadały napęd motorowy oraz szybkość 
18-20 węzłów. Podróż Gdynia - New 
York trwać będzie tylko 8 dni, zamiast 
ta-tu, jak obecnie· 

Statki te będą największe. najszyb
sze i najbardziej nowoczesne z pośród 
wszystkich statk6w tego typu . utrzy
mujących komunikację z morza Bałty
ckiego do Ameryki Półnoonej _ 

Swiadek W procesie Gorgo.owej przed sądem 
.Rozprawa została od,roczona celem przesłucha nia 

obrońców bohaterki sensacyjnego procesu 
Lwów, 30 listopada. 

(.) W procesie Rity GorgonoweJ o 
zamorXlowanie ś. p. Lusi Zarembianki 

w Brzuchowicach, w charakterze .świad 
ka występował takie Kazimierz Matu
la, radjotechnik. 

Zeznawał on na.korzyść oska rio-
Chrzanów nej Gorgonowej, twierdząc, że 

ZEBRANIE INWALIDÓW w CłlRZANOWIE. pies "Lux" wcale nie Jest zły. 
W ub. niedzieole w kinie "Zorza" O<I!było sle w tym celu udał się nawet poza siatkę 

doroczne wa!lne zebranie inwalidów i wdów wo- jego klatki, skąd kazał mu się wynieść. 
jennych powiatu chrzanowskiego. W zebra!lllu p l 
wzięoJi rÓWll1ież udział: p. starosta dr. Łęcki. p. ozatem Matu a w procesie kra-

Obrońca Matuli podni6sł. że odpis 
zeznań oskarżonego, nadesłali v przez 
sąd krakowski, nie jest zgodny L tern, 
co Matula wtedy zeznawał i w tym ce
lu wni6sł O' przesłuchanie adwokatów 
dr. Axera, dr. Ettlngera I dr. Woinla
kowsklego. 
Sędzia przychylił się do wniosku dr. 

Bibelmana i sprawę odroczył. 

poseł Gdula. kierownik P. U. P. P. p. R.. Qpols·ki kowskim miał się wyrazić. że "komi-
z TEATRU M. Im. J. Sł.OWACKIEGO. i burmistrz m. Chrzanowa. Z przyjeozdnych goś- Sarz Respond kłamie" WAGON ANTO 
D:ui.ś. w piątea<, "Cyd" Comeille'a_Wy.sptaA. ci uczestni<:zYl1i: kpt. M. Sllochoń. imrenLem wo- •• . NETEK, pi~rników. drug~ poma-

~kie~o. Pt.zecL t<llwienie to jest uuk~pi.om.e prze.z iewody krakowskiego. A. Pelech im. woj. Zw. Za to wczoraj Matula odpowiadał dek trzeci. WysIać loJ<o nIebo. Adres: :sw. MI· 
~z.k{).ły. W próbaJch 1"00 kieot1UIllkiiem 'P. J. l{,all'- ' inwaoJidów i Si<!clko im. Zw. inwalidów w Ja- przed sądem. Rozprawę prowadził sę- KOlAJ dla dzie~i. . 
l-o\'lo!)k:c~:). :una,id'uie sńę So7Jtu'ka &OWleCjKa. Aleik· worznie. j dzia Bantro oskarżał przodownik po- fabryka pierników A N T O N I R O T H E, 
sandra Fa.ik.o •• Cd.owiek z telh,", kot6t-a uka,te Po jcułloglośncm udzieleniu a'bsolu!orjum. I' .. L d' k" k k ż . I I Kraków, Sławkowska L. 20 
,.ię jutro, w &OIbotę, z P. Now.allaoW3kim w !101m I ~.\AHllI0 nowy Zarząd z M. Smalcem. $t. Kadzi-) I~Jl ewan o.ws I, Ja o os. ar VCle pu 
tytułowej. i 7(. ZaoręblSikim na ~ bl1czny, bronil adw. dr. Blbelman. ....................... 8 •••••• 
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Na. wesoło I •• 

-::-
Antoś staje przed IltClem. Oskarżono ~o o po

bicie przechodnia. 
- Oskarżony podobno piętnateł. mmut bea 

przerwy bił t~o nieaczęśliwego człowleb.N _ 
powiada sędzia. - Czy oskarżony przyznaf. się 
do winy? ... 

- Nie, pame sędzło~ 
- Dlaczego? .. 
- Bo jego zegarek się spieszy ... 

•• ... 
Podobno Jeden z fordanser6w posłał swej 

partnerce następulęcy, autentyczny rachUDe~ek: 
Za przetriczen1e tanga - zt 25, Foxtrott _ 

10 zł., zabawianie rozmow, przy stOliku - 5 zł., 
pomoc przy włożeniu palta - 50 ~., pocałunek 
w taks6wce - 10 zł., pocałunek " btam.le _ 
12 zł., 25 procent rabatu ze względu na kryzyt, 
wobec czego do uregulowauła pozostałe zł. 47.s8 • 

F elek Młętus 
Policja go złapała. 

'ądem. 

•• . .. 
bucbn4ł palto " kawWnł. 
TIumaczy Iłę włMnI. przed 

- No, wt., przyzu.aJołe sIęI... - powiada 
~ędzl.a. - Ukradl.1łcł ... palto z 4arderoby? 

- N1.J •• 
- Jakto ,,IIłe"1 ... Nie wdęlUcle pałta? 
- Wziąłem-
- No, ~ 1IkradJUcłe? __ 
- Nie ... 
- Jakto ,,nie"? .. 
- Bo prz~e tam był wyrdny napis: "Gar. 

. Jeroba bezpłatna!·· 

•• • 
Pan 'Kllputkłewłcz poś1łzfDął .tę, złamał n0-

gę l otrzymał 111.000 z.łotych odszkodowania. 
Pan KaputJdemcz ma dwi... c6reczJd. Starsza jut 
jest zaręczona. Pienl.ędze otrzymane z ubezp1e
(zen!a przeznaczył troskllwy tata na poellll dla 
:,:aręczonef c6rkl. 

Po 'Iubie siostry młodsza oorka podchodd 
do taty, ~łaszcz. Ilo czule po twarzy i powiada: 

- No, tałdko, tera CSIIS pomyśle6 o po
sagu dla nmł ... _ 

00000000000000000000000000G0000 
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NA SW. MIKOLAJA firma .Magazyn Pols·ki'· 
urządza wielką wysprzedaż towarów okazyjnie 
zakupionych, Śpieszcie zatem na ul. Długą 50. 

PULOWERY da·ms1kie modJne 2.25 l 3.90 "Ma
v,azyn PoMi, K~aków, Długa 50. ---
REfORMY ci~łe damskie 55 ~. I 1.20 "Ma,ga
zyn Polski", Kraków. Długa 50. 

SZALE Jedwabne białe i kolorowe 50 &1r. "Ma-
gazyn Poiskl". Kraków, Długa 50. . 

BERETY damskie i dziecinne (szkolne) 65 gr. 
"Magazyn Polski". Kraków. Długa 50. 

RĘKAWICZKI wełniane J>Odwóine 60 &'1". i 70 
gr ... Maga:zyn Polski", Kcr-ilików, Długa 50. 

SZALE pledo.;e·-~ełniaM m<>d~:e'80 - &'f~' "1:40 
.,Magazyn PoJski", Kcr-lIIków, Długa 50. 

POSCZOCHY da:msdde zimowe w prażkl 50 gr. 
.. Magazyn Polski". Kraków, Długa 50. 

RĘCZNIKI okazja 25 gr., kąpielO'We 50 gr ... Ma· 
~azyn Polski", Kcr-aków, Długa 50 

--------------~-KOSZULE myskie sportowe wrubsze 1.85 .. Ma· 
::azY'll P6ls~i', Kraków, Długa 50. 

I\PASZKI welniane damskie 65 g·r ... Magazyn 
?olski". Kraków, Długa 50. 

nĘKA WICZI(I skórkowe na wełnie z paskiem 
tylko 3.50 ,.Magazyn Palski", Kraków. Długa 50 . -
SKARPETKI damskie zimowe nasza reldama 
~5 &'f. ..Magazyn Polski", Kraków. Długa 50. 

~KARPETKI męskie zimowe 25 lPl'. i 50 F ... Ma 
gazyn Polski", Kraków, Długa 50 

CHUSTECZKI w dużY1m wyboru m~kle, dam
skie po 10 gr., 15 gr., 25 gr. "Magazyn PoJski" , 
Kraków. Długa SO. 
~ 

KOLNIERZE męsk]e 10 gr., 35 ~., 55 lPl'. "Ma
::azY'l1 Polski". Krlllków. Długa 50. 

KAŻDY kupujący otrzyma UPOIt1!.nek na Sw. 
Mikołaja .. Maga'ZY'1l polskr', KrakÓw, DLUGA 50 

POTRZEBNA panienka do SzYcia, Kirak6w, Jut. 
tea 20. 

()300BA na drzewko naltanłeJ tylllco s kora!! 
dkg. za 10 &1r. GRODZKA 29. 

KAMIENIC, wilii. maJa.tJk6w ziems1dch. gospo
darstw. parcel, oraz małych domk6w na tery
torjum całel Rzeczypospolitej nalwiekszy wy
hór. do sprze<l.ania ])Osiada jedynie biuro -
.. W A WEŁ". KrakÓw Orod%ika 60. 

PRZEPRASZAM za miewa,ge p.. Samtrela MaIIa 
zamles1Jkałego przy UIl. Kordeoktego - W'Y'l'~
dwną mu w dniu 28/S, br. Czalokl M. 

UNIEWAŻNIAM zgubiona. książeczkę Kasy 010· 
rYlCh, Kraków, Turecka Zofja. 

HNIEW AżNIAM zg:ublona k5~żec:ztkę Kassy Cho· 
ryCh. Kraków, Wofsznk Jan. ................ 
0000000000000000000000000000000 
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PANNA lOlA SZ K MĘZ 
C:odzlennu 111_ .... s .... ko_ .. ·"Exp .. essu" 

~------~~~~ ~~~ITT----~~~ 

I gdy długo rozmawiały. 
Poruszając tamto I to, 

Lola Iwcha sIę w hiszpanie, 
Który bosko taflczy "stepa'· 
Więc lVizytę składa Carmen, 
SkośnobreweJ siostrze "Pepa". 

- Ach Carmeno, Sama nie wiem, 
Co się dzieJe li' moleJ duszy, 
(idy sit: paple użalltam, 
10 się bardzo, bardzo wzruszył ... 

Rzecze Carmen: "Wet ten zegar, 
Dać go kazał ci Pe<plto .. :' 

Lola wyszła z domu "gacha". 
(Cześć swą ceni zbyt wysoko). 
N~ 1Vle wcale, że lą śledzi. 
Pollclan~a czujne oko ... 

- Racz przntanąć, moścI panno, 
Tak pollclant do nieJ gwarzy • 

- Tutaj mÓwi Józef Pałka. 
Halo, czy to komisariat? ... 
Przytrzymałem luż złodzielke. 

- Panie władza, co to znaczą. 
Paliskle miny I andronY?N 

I do auta wIedzie Łoi", 
Aby zawietć Je do ... Rzymu, 
Choć to nlo Jest całkiem śclsle, 
Lecz kOIJ!eozno Jest dla rymu I'N 

Co się stalo, panDa Lala, - Muszę panią ·aresztować. 
Chce wyczytać z Jego twarzy ... Z którą chodzi Hlpek _ WarIat ... Bo zegarek jest kradziony 1_ 

nauczyciel szkoły powszechnej 
pracu.je w niezmiernie ciężkich warunkach. - Na jednego 
nauczyciela ,lrzypada 63 uczniów. - Wydatki w szkolnictwie 

powszechne m zredukowano o 76 miljonów złotych 
Często niedoceniana jest ofiarna I A ponieważ dzieci do szkół ciągle 

praca nauczyciela szkoły powszechnej. przybywa, więc zrozumialą jest rze
Jest to praca ciężka i odpowiedzialna. czą, że w klasach jest przepełnienie 

(·!Dols.V c:iqfł jutro) 

Artretyczne, reumatyczne, new· 
ralgiczne bóle lecy. uśmierza 

Balsam Japoński uE G En 

Szkolnictwo powszechne ogromrrie- nauczyciel ma ' 
ucierpiało wskutek kryzysu, coraz więceJ pracy. KTO URODZIŁ SIĘ DNIA 1 GRUDNIA 

. ~ ~ Jest przyjacleliml pokoJu i eprawieclliwoścl. 
a odbito się to głównie na pracy i pen- Obecnie mamy W' szkotach oowszeCR Dobroduszny -'-che'- b -'- l ..... ·k. .. . I k· . I ' _... ....y, arWlóO u ..... 1 -
SJI naUCZyCIe s Jej. . nych na terenie ' całego państwa zawsze gotów Jest do . agania t kt6rz 

W~starczy zaznaczyć, że. w CIągu 4.166.000 dzieci, a nauczycieli jest na to zasługuję i do ~ania ału:~ spraw;. 
o~tatnIch czterech lat wy~atkJ na szkol 66.156. Wynika z tego. że na iednego Lubi porządek l czy~ć, okazujęc uzn.anie 
mctwo powszechne zmnIejszono o nauczyciela przypada w szl.olnictwie dla panujllCYch obyczajów ł Oft6lnie przyjętych 

76 miljonów złotych!... powszechnem 63 uczniów. zapatrywań. Nie znosi dysharmonji l btzydoty 

Główna redukcja wydatków doty- W niektórych okręgach _ iak na- w swem ot~czeniu; nie lubi r6WD1ież wszelkiej 
czy. pensyJ nauczycie~~kich. zmniejszo- przykład w brzeskim ł łuckim _. _ sto- złośliw~ci i niespołecznych. pogląd6w. • 
no Je bowJem o 72 mllJony złotych. Po sunek ten dochodzi nawet do 69 ucz- POSIada ~aturalne uznarue dla wszelkiego 
nadto zredukowano wydatki na takie ni6w na jeden etat nauczycielski. ~rlllwa i religji; życzliwie Jest również nasłro· 
cele, jak podróże służbowe i orzesied- . ' . lonym -, W'Zl1lędem ceremonji, rytuał6w l wszel-
lenia nauczycieli, koszty pomieszczenia . !,~kty te ŚWIadczą dobl~nIe. w j~k kie} etykiety. Czasami nawet daje aię zbytnio 
wydatki biurowe, remonty, pomoce clęzkJch. warunkach pracuJe. obeCnIe ZWlązywać rozmai!ym formalnościom. 
naukowe i urządzenia lokali szkolnych, I nauCZYCIel szkoły powszechne]. . Jest. to przy!aCle! spokoju, prawa i sprawie· 
skreślono zupełnie kwotę na budowę. Ten. d!tWOŚCI; rzadko kiedy wstępuje w spór - A 

szkól i zredukowano do minimum kwo - ~6wczas ma do tel10 zawsze Jakieś powody 
ty na zasiłki. • Idealne. • 

Redukcje te są bardzo bolesne, ale OszczadzaJ celowo Jego natura Jest ,entuzJastyczna, bardzo lm. 
konieczne ~ I pul~a i nawet dosć uparta - ma OD bOWIem 

dla zachowania równowagi budietowej . Kto kupuje d<,>bry towar. kupuje tanio. W bi~- okres~ony cel ~ ~yciu, do którego dąży, a WSlZV. 
ń t zącym roku hrma SCHWEIKERT produkUje stko mne muSI S1ę temu podpon:ądkować. Oka, 

pa s .wa. specj~II~ie luxusowe .wykonanle wszyst~Lch. naj· zuje specjalną skłonność do rozwijania w sob· 
LICzba etatów nauczycielskich modJłlleJS'ZYch modeli. Przy niedOŚCIgnIonej la- . h zd ln • . ł 1<: 

zmniejszyla się na przestrzeni ostat- ko~.i tych artykułów stosow.ane są stosu,nk<YWo wy=yc . () OSCI .um!s owych - %Właszcza w 
. b . naJmżSbe ceny. Brzed nabYCIem pary ŚnIegowo kierunku WIedzy ścisłe/o 

nICh czterech lat o lIska ców zażą<!aj ])Okaz~ia mal1k:i Schwelkert w Dziecko urocb;one dzisiaj _ jest barcb;o wraż 
1.500 osób. luxus<YWeIn wy>lronattl1ll. Uwe i uczuciowe: natura Jego potrzebuje serdec:z. 

fiieldo zboiowo 
Na wcroralszean zebraniu giełdy z.bofowo-to 139 - 40, koni~yna cxerwona surowa bez grubej 

warowel w W3Jrszawie ogóly obrót wynosił - kanianki 140 - 160, czerwona o czystości 97 pr. 
2MS tonn, w tern żyta 1932 tonny. Notowalłlo za 180 - 200, koniczyna biała surowa 70 - 90, ko· 
100 kIIg. palfytet wagon Warszawa, w handlu hur r,iczyna biała o czystości 97 proc. 90 - 110, ziem 
tOWYID, ładunkach wa,gonowy.·;.h: tyto JednoHte nia1ci iadallne 3.75 - 4, maik niebieski z worikiem 
14,25 - 14.'5. pszenLca jednolita 20.75 - 21.25. 58 - 65, mą/ka psrenna luksusowa 36 - 42, mą 
pszen,(.'a zbierana 20 - 20.50. owies ledJnolity ka pszenna l gat. 32 - 36. mąka ooluksuwwa 
13.50 - 13.75. owies zbierany 13 - 13.25, I~c:z· Z8 - 32, mąka poślednia 17 - 25, mąka tytnia 
mień kaszany 13.50 - 13.75. jęczrnief1 browarny pytlowa 24 - 25. mąka żytnia sitkowa 17.50 -
15 - 15.50, groch polny z worudem 22 - Z4. - 18.50, mąka razo'wa lS - 19, otręby pszemne 11 
groch Victoria z worlklem 26 - 30, wyka 14 - - 11.50. ot~ęby średnie 10 - 10.50. otręby Żyt-
15, peLuszka 13.50 - 14.50. seradela podWÓjnie nie 9.25 - 9.75, kuochy lniane 18.50 - 19, lmchy 
CZ'Y's:zazona 11 - 12. lubl!n nleblesJc' 6 - 6.50, rz~akowe 14.50 - 15, kuchy słonecznikowe 19 
nz;epatk zWowy 41 - 43, rzepik z;łmowy 38 - 40 - 19.50, śruto solowa 23 - Z4. 
rze<pik letni 39 - 41, sieml., Inillne bals 90 proc. 

nego otoczenia. Oziębłość lub obojętność wy. 
wiera na nie wpływ szkdliwy, a doznane roz. 
czarowania ujemnie odbija.ją się na lego charak. 
terze, 

Lubi towarzystwo innych dzieci a nierzadko 
wyr6żnia przytem jednostki upośledzone lub po 
lrzebujące pomocy i stara się je otaczać swą 
opieką. 

Jego sympal;e !ą wielce wszechstronne i 
wszystkim dookoła okazuje swą życzliwoś':. 
Jest to usposobienie rzadko spotykane w na 
szych wuunkach, gdzie przeważa zawzięty kry. 
tycyzm i nadmierny przerost osobowości - to 
też rodzice powinni ochraniać i rOl:wijać te do · 
datnie właściwości w takiem dziecku. 

W·eśc· gos odarc e k6w pń:ez Dadmlerne pocInoaea.ł. cea l t. P.. DNIA J GRUDNIA URODZILI SIĘ: I I P z • Jeet obawa, :le konJukłura ta będ_ " p4enr- Pan Prezydent I~acy Mościcki; książę Adam 
-~:- uym rzędzie wykorzyttaAa pnez outsider'ó" Czartoryski - wyMtna postać z naszej historji; 

MIĘDlYNARODOWY KARTEL CYNY, l tG " duto tzenzym stopniu, • pr.rea: adon- AnDa Oomnena - księżniczka bizantyńska, 
W tych cmt..ch zawutoa m.tała 1I:IDCIIWa w kn kartelu, Wórzy lę .anlCEel1ł DOrDI.IIDIł płeJ'W'9Zla historyczka; Mikołaj Karamzin - zna, 

sprawie przedłużea1a Da odmieanyeh Dleco za. kartelowem4. Na tem tle ~a lIIDOWa ny historyk rosyjski; kr610wa Aleksandra
sadach międzynarodowego lMrtelll cyDy od cmlia międzyoaroclow* kartelu cyny przewiduje, że matka ob0CJlego króla Anglji; Robert Patterson 
t·go stycznia 1934 roku do al IJrudDła J936 r., jeżeli wytwórczość outsider'6w wyniesie w cilł' Lamont - amerykański mąż stanu, b. min:st~l 
a więc na okres dw6ch lat. gu p6łrocza 25 procent og6lnej wytwórc;zoścl handlu, prezes American Iron and Sieci Instilu. 

Charaklterystyczq cech .. leJ 1Imcrwy ,.. cyny, lub ~ pnekroczy 15 tyalęcy tuun, to te; Charles Ruys d. Beerenbrouck - b. pre. 
k:ł.&'" cIotyoz.!toa oałDIIr6". .wr wt.to.o, I ka:lldy członek kmtelu będde młał prawo wy. mjer holenderski; ylctor M8I'1!ueritte - literat 
CZ}'IlDldem, Jd6ry me panwIa brtelom ...... pow:łedzłe6 umowę z terminem 6-miesięcznym. I francuski l CyrlI Ritchard - gwiazda ekranu. 
rza6 zbyt dobrej konfunktury cłla l'W'fCh ....... Jan Starta DzJerżblcld. 
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SENSACYJNA POWIESC WSPOI:,CZESNA 

STflESlCZENIf POCZATKU POWIEŚCI. I - To mi się podoba! - odlparł Pa·, tro ... Co się pan maJrtwi o dzień j'llltrzej-' tW3.lrz P'llIrpuTą, a oczy stały się wiel-
lli zel Chllllzik był bezrubotnym. Od lm.llla. - Takich to lubię!... No. cyiknij l szy? .. Teraz chodź pan ... No. wstawaj I gachne n wY'P'u'kte, jaklby za chwL1G mia-

U \.I 11 ,' 11 c: nJz in s i edział bezczynnie przed I pan sobie jeszcze raz, siJup! pan... 'I ty z orbit wyskoGzYlć... . 
d\\" re ell1 kolcju\\'ym, gdv ~agle. podbieg: Chudzik pil. W g-łowie mu się jll1ż - A gld.zie to?:.. Przez chwilę trwała naprcżona CI-
t.!nll IC~tJ ukn,hallv synck. las, ktorv paka, ·t pl .. r . '[ d l l S T' d l kW' t fI 7al lllU /ll alcziony ' przed dwurcem kwit n:8,CI? . a:ŃU a Ciąg' e o ewa. aJill - u ... nQe aJ e '0... ez pan ę asz sza ... 
ba':;'; "11 I ', pll, az Się kmzyło... kę ... U niej <lak06czymy. Nie pożatude , Nagle Chudzi'k z taJk.ą si.tn, hiunmął w 

f . . . l' ,rYJ d p"'n ... Mo'wlię panu· ... palce l.izać ... Ta1kieJ I,' sto 'l, 'że flaszka spadła na ziemLę, a wód-N:I JlIlLI ~ ta wie tego kwitu ojciec i :.yn od, - aj nie pan HHOS wy!.." ą a ... - <v ~ 
blc r:J In wali z kę, w której ku wielkiemu rzekł, przyglądając się Chudz.ilkowi. - pan tu ni-e z'najdzie... Ona nietutej's'za ... ! ka 'rozlała si<; s zercyką strugą· 
S IILIIlI! p rz cr a ż c n l l! zlI a juuja miedzv·.gaz~ta. Pirrrsza klasa... Wudać nietle sJę panu Dawniej slużącą w wielkirrn domu była ... ' - Nie pozwolę, rrrrrrozUlmiesz?!... 
mi I ,nnatalTII our<\bana reke męzczyzny d . Ale nCl1rzeczony J'ą porwcil, więc musi Wara ci od niej!.... WarI"lira. rrrrrozu~ 
oró z \\'oreczek z pienieflzmi i kosztownoś- pOWO Zl ... , 
cial11!. A rnezle... jakoś na chleb zarabiać ... S1e~ka jej na miesz?! ... 

w ,hwili. gdv Chudzik otwieral walizkę, - Może zostal pan jUlż hrrabią?...imi'ę ... Dzdewczyn'ka jalk caoko ... : .Arle co I rZluciJ się nieprzytomny 'na niez-na-
ktr ś zapukał do drzwi. Szybko wsunął wa_ - .leszcze nie ... ale zostanę ... A wte· to się pa'nu stalo? .. Czemu pam oczy na jomego, ściskając jeg o gatI1dlo' 
lizkc pou ,łó.żko i w tej chwili do pokoju dy!. .. Wtedy wSzystkDm dam sZlkołę! mnie wYbałuszył?!... - Na pomoc! ... Ludzie! ... Ratuctcie!. .. 
\V~zcuł poliCJant. a za nim laklś pan z t~cz. _ Na mnie chyba paJn suę nie gIltie- Chudzńk wytrzeźwiał nagle_ Ten człowiek zwarjowalI.·. 
ka oraz dozorca Ow\'m llan em był rtJent? . ' _ Jak pam powiadasz?! ?... Jaik" nbieO"lli sli'ę goś·cie z sąsliednJtoh stolI.-Ołul·l s ki. którv przvs z ('dł 11111 Q znajmić. że wa.... Je] ,." 
\\'cdtu;( przcdŚllliertnycl1 zeznań ~:ejakiej - Nic do pana nie mam ... kle będę na imię?! ?.. ków. Odcią;gnęli ChudlZ1rK'a, '~t6ry mi.al 
Klemcl1t\ iłY \\!ir'lr.:z\"·J skiei. zamieszkalei s~ę mS'cil! ... Ja , potrafię się mścić!... Za,' - No, powiedziałem ... Steńka... I pianę na rustach i warcza1 mellJlrZy1tom-
przy ul. Śląski e j 12. jest on jedynym i właś- v N" dl ł i . . 
ciwvm wnem hrabie~o o nieznanem ~azwi- te ~V'szystJl~ie cierpienia. za te WSZytS1:l\.H~ I IE:lZlnaJomy o sll1lną s ę prze,ralZ>OIny me: 

k ł od stołu W"'rrra "'rroZlUlm'iesz?.. WaI1rra sku. albowiem Wiórcuńska zmarla przed mOje mę, I.... ... - w .... ' 

wypowiedzeniem tego nazwiska. - W~dJzę l'UlZ, że paJna jaikdś roba:k I . ChruJdz~lk zmienił się nagle w sposób ci do ndej .. • 
Od sąsiadek Wiór~zyńskiej ChU.dzik do- toczy ... No, nasze najweselsze!... Jaz· I' mesamowIty. Wszystka k'1'ew Zllala mu 

wiedział się. że ongiś służyła ona jako pia, I da' • ----, .. - .• 
stunka u pewnej hrabiny. a ostatnio prowa- 'Od t T k' l' k' Ch d '1· . I ' ó- .... • 
dzila taiemniczv żywot Odwiedzała ją pew- . s aWl> I .Ie ISZ.1. . U Zbfi ]'l.lIZ m RozdZiał sBedemdz~eS'lat ... piąty 
na elel-!:ancka dama o niezwyklej urodzie, Wił wrywanemll Zldamaml: - .. ;p 
którą wszyscy nazywali .. Ksieżniczka Cy- - Serce mi z bóllll pęka, roZ/umiesz _ 
>rańska" i któ!,a p!,zyjeż.dża cytrynowa !imu· pan ... StaJre my mamy pora ChUinJk i , ale !li! ~ mG,~ 
zyną. ChudzJk Ujrzał Ją 'pewne)!:o razu na . t'l b W t 31 ~ iW. ~ 
ulicy i uczyniła ona na mm niezwykłe wra- Ja panu WSZ~1S \O wy! aczam... szys • . . . 
żenie. oko ... Pan mnie rOZlUll11le?... Lato JUZ było w pełm. W ogmdzie , <\Li ... Bo mimo wszystko, nie Zl!10szę wi-

JesZC7.e tego samego dnia Chudzik po. - Chłap przecie nie jestem. pewnie. I s zp,vtaJnym migały wśród zieleni drzewcIJolku krwi ... Ale wi,clJzę, że mnie ta ewen 
st~n~\Vii pozbyć sie nieszczesnej walizv za I że JfozUll11iem... JaJkaś sercowa pewnie b; ,ałe czepki sióst>r. . . tual!10..ść n~e m~nle... Bo ja go muszę 
mlas,em, lecz pr7.eszkodzlła m? w t~m pew_ sprawa... _ Do pana przys,zła JakaoŚ pan:... z.gładzić ... Muszę, słyszysz?!.. .. 
na chłopka. Wobec tego rzuClł waltzkę do Z~ 11 '1 t ' "k h' Z ·d· 'k' ·dn·· ł ńł J'l ł t' . eń stawu. Następnego dn!a dowiaduie się z ->;ac p~n. Ja ~ a wroz a - c lro, aWJJ z: 1 'PO lOS l; owę. ana mu cza a, Wip a, rUląc S1ę w 
gazet. że policja oprócz walizki w "tawie mantka ... \Vłasnlle, ze sercowa sprawa... - Do ml11e?... uważnie. Kto wie, jakie uczuda wru1czy-
od.nalazła drugą taką s~mą walizkę. zawie: Nie, pić już nie mogę ... Mdli mnie, iak - Tak .. - ocLparła sioSllr~, ły w niej w tej chwili?.. KtóiJby odlgClidł, 
raf!:J.cą druga reke bestJalsko zamordowane) djabli... Więc uważasz nan. ciel'pię o- _ Prosze ... Czekam... .jakie myśli tłoczyły się pOlci czaszką tej 
o lary . T k t " P'ł' , I . l N L • k b' t ? Op~ócz owej chłopki widział Chudzika z' grOmtI!le... ęs no a m~!e. ?ozera.... olpra~t sJ.ę na ~za: m. a z:t!K.ręc1E: (11 te y .... 
walizką zawodowy rzezimieszek. Włady-' - To se pan trY'nkml leszcze Jed,ne· ukazała Slę Ja;n,a. Usmlechnęła SIę cLon ZawicLZlki obejrzał się, czy nitkt lch 
sław Pakuła. który grozi Jasiowi. że odda gO... To dobrze Jfobi... zdaleka. nfe lPodsłuchuje, poczem ciągnął druIei: 
g,:> wraz z ojcem pod sąd. ieżeli nie ~ystaral - Nie ... Powied,zialem. że więcej nie Na jej wido:k, Z1ilOWU serce moc.n~ej ,_ Ta myśl nd,e cLa.waJa mi SipokOlju .• 
sle o 100 złotych dla mego. Jaś dobiera 50- Mdl'" l d' bJ' D' bił M d" .• : ł' k N' h bie do pomocy' swego kolegę. silacza Felka, mog~... i mme, JaJ ( Ja 1... aj pan mu za . o: . ., ru~ osc ' Le~o. cz ?WLe a.... L.e c cę, 
i razem szpiegują Pakulę. Za miastem do, pys1\.a. - DZlen dobry .. " - ucaJował Jej abys była dJtuzel w le:~o domu. NIe chcę, 
?hodzi do walki miedzy Paku/a a jedl1Vl~ zl RC7.calawali się. Pakuła wych,riit o~ dł9ń. - ", ·.;Lęst:i:$.. nM'e~'zqe .. , Czekam n,al~ebY cię ścilskał i całował... 
J~go kar.mrató\~: przyczem Paku/a IJchnlę- statnJi kieJiSze. kiwstal od stolu. Znilkl ('iebie od lak dawna... Przez cały cza's - Ha-ha·ha!'" - ro.ześmi,ała się z,a' 
ciem noza zabIJa swego rywala. l Z d'l . r 'h dl 'Ik . . h b 'd' ci' d l .... T·· .1,_' ł . . 

N Ch d 'k j t I ... ' d nag e. nu, ZI mu Slę v 'Ul !Zl. W.Lęc I m~J c oro y, WI zę Clę poraz 'rug!... owo' ona. - l'lle Włe~uZla aro, ze 'Pl'Jtra-
arzeczona u Z! a Jes s Ul.ąCll a wO-dl iY be . . Z t S· ' d . ' f' 1:.. • '.' t k b ci d . --kata Ołowniewskiego. mieszkajacego w tym I wysze. na ~ IICę z pozeg-narua. a a- la aJ. ... .. . . . ISZ oyc rOWlIl.le.'1: a: ar zoo zaz Ir.osny ... 

samym domu. zgrabna. młoda dzie ... vczyna. cz,ar Się zleka\.a na nogach... - DZiękUJę Cl ... - zajęła mIejSCe w I - A wła~me, ze potr,a,fię ... I jestem 
której na. imie. Ste:cia. A tymcza'sem Ch~dzik. sied.ząc ze pl~c~OO1ym. foteliku. - POWiQ1iene.ś zrozu I za~dr~>sny:" Już. ci 'Powiedlzi,ałem:. -: cz·a 

Gło.wmewskl zamteresował. s!ę losem spuszczoną glową, olągnąt dalej swe mleć, że me mOJ~ę teraz tak łatwo OipUSZ I sem Cll~ menawldzę, a cząJsem .... zyc bez 
C~ud~lka .. a g~y Jaś op~wledZ'lał mu w żale: czać domu ... Jakże się czujesz?.. ciebie nie mo'gę .... 
Wielkiej tajemnIcy o odkryclu dokunanem w B' d . t l k . - , • . . . . d " d 
walizce adwokat OIowniewski z nie'.viado- - le ny Jes' ern cz u\Vle . U'waza~?' - Doskon,de .. Le'ka!"z oswla:kzył mi - To CI muszę ~owle ,zlec - o' p'aJr-
mych p·rzycz~n. oad.ł zemdlony na .podłoge .. pan. bardw bi.edny .... N.iech mi Ipa~ nie I d.z~ś, że. za kilka dni, będę już mógł 0\p'UŚ- la, poprawia!ąc .ka,r:mi~ n,a . różowy~h 

Jaś. obaWiając Się w dalszym CIągli zdra- przerywa, panIe ... NaJPI,erw .la swoJe. a CIC sZip'LtaL.; wa1rgacch - ze me on ]edoo ~es-t two~m 
dy ze strony Pakuly. szpieguje gO w nocy. potem ... Rldzie pall jest, pa'!lłe PakIuła? I --- A jedln.ak oudem ocalałeś,.. Ja,k! rywa.lem .... 
Okazało się. że Pa~ul.a J}rzepn?v.:a~za .Jakieś Podmi'ósf g-towę rozejlrzał suę... Nie można b,Jo coś 'P·o,dobne.6o? P01·edyn· _ A. k~o ieszcze?: 
I::onszachtv z przYjacielem KSlezmczkt. Ka. b ł P Ił ; M' t. ł k' '. Y:·. "'.... - . . ..,: . 
rolem Zawidzkim. który poleciI mu. aby za' , Y. O at ('U )-. acuną ręl ą I za~mlelz?-~ kować SIę na taJl<.1Jch warunlkaC'h ... To _. WyQlbraz S e,bIe , ze przed kIlku ty-
denun.:jowałChudzika, lecz Paku/a. obawia- 'j'Uz wstać od stołu, lecz w tej chWlJh przeci.e ~bro.dni'a ... WYOIb.rażam sOIbie, jak godni.ami dosŁałam Ka.rL~ę od Chudz:lka. 
ją~ .:ie zemsty Jasia, ni~ ch~e sie podj~ć tej przysiadł się doń jeden z tych. k~órzy to musiało wyglą;cLać ... Ciemna sala, Me Ryło to w kilka drni po waszym poied.yn-
ml~)1; }Vo~e~ tego Zawld~k.1 zwraca. Się do zazw)i1czaj polują w knajopach na wsta· nie widać tylko słyohać szczęk oręża I ku Kider nie S1n.1lsZ'Czał ze mruie oka 
KSleZlllczkl. przez którą mejeden męzczyzna . h ,. b d _ .A ' • ... ..... '. ł'" ., .. 

odebrat sobie iuż życie. aby nawiązała zna- wtlOlnyc .g-OSCI, y Iotlzymvwa..,; towa- Tyle emocY'JI... WięC ~aJkze mOlgła,bym go pr'ZYlą.:: lub 
j~m~ść z Chud.zikiem i skloniła go do popel rzystwa I samemu coś przy tern s:korzy- ZawHz,ki pa1rzał nJa nią z uśmi,echem: I umówić się z nim l!dJz~ekolwiell,{ ? ... 
menla samobójstwa. stać... - Załujesz widzę że deb~e tram nie, - Zawid~lci zmaJl'S/zczvł ezo,ło. 

K.sieżniczka. chc~c w~b?dzić zaz.drość w - DOkąd się patn tatk śpieszy? -\ był-o ... że nie 'W'~działa,ś jak ZJa ciebie l - Więc tytko z tego powodu od'PI':l-
Za~,dlklm. s~ar.a Sle uSld 1 1.ć Chudz~kaK . ż zaga'dmąt go niez,najamy. tę,g-i, barczY'- przelewM10 krew... Jes,teś ~a'W6lze ta,ka wi·la,ś ~O z tkwtt'kiem ? ... 
niczk~wC~~dzik~la ~~e~:~j~H\';:d~oalo wy~1a: ~ty. mężczyzn.a .. - Zostalo jeszcze sama! .. A j,ak tann Kie~er? ... - ~au>ytał z - A u,aki mógłby być ~11Itly lPowó·d? .. 
dawcy. zdzleblko .:vódzl'Ultll we: flaszce, poczekaj tajolną złością. - W:ięc ostatecznie nie wiem co ty 
.W Urzedzie $le~cz~m Chudzik do~rjaduje ,pan, WYPIIJemy na spo~kę... - On? .... Zdrów ja,k ryba!.. .. Nic mu 501ble myślisz?, .. Czeunu zaw.raJcasz sobie 

SH~ ku . swemu wlelkle.mu. przerażeniu od - Taik PaJn mÓWli? ... - ooparl Chu' nie było ... Za,raiz !po tygodniu wyszedł już nim głowę ?... . 
nadkomisarza Belzy. ze Jest posądzony o d jJkl l N' h' t k bę . t A . I . . t . k 0:1.. d ~ ,1.' t ł .1,_" b d z3mordowanie hrabiego Kazimierza Burs, Z sennym g osem. - lec II aJ 'n-a m~alSl o. sZJP~c Ule mme eraz Ja - nU! ZIlK le51 m OU1Llence,m ar zoo 
kiego. jego rzekomego OICl... .dzi'e... zbrodniJarza ... NLe pozwała mi nosa wy- Ln-beresUÓącym,.. Dlaczego miahllbytm go 

Podczas rozprawy sądowel lakiś talem· I qpadł oiężko na J~rzesro. S'unąć !poza rpró~ m1:eszikan,ila ... Nie!nawtiJ- WlliJkać? ... 
~iczy .,Garbusek" podaj~ sie anonim.owo - Nie, ja już więcej nie mogę ... - dlzę go.... Zaw~clJzki zawrzał gniewem. 
Jako '\prawc.a zamordowam.a hr. Burskl~go. broni·l się Cl1J11Idzilk. Zmrużył.a n.ienawiJsbn~e oczy. __ Słuchaó, nie dOlprorwaJcLZJ~ m.ni'e do 
M Imo energicznych poszukiwań nadkomlsa· N' • ? s'-~· d N t I . .... ~.11, łZa' kł .' b' . _II..' rza Bełzy nie udało się ]J{l<:hwYcić tajem- - le moze pa'!l.... ,Vl\.O a... o, o - la go me SCI011plę ... - s)',n-ną • WŚCiel 'OŚCi, o ... me ręczę .za Slh'!J~e ... 
niczego Garbuska, ani też stwierdzić kim ja sam ... Pańslklie zdr6wecZlko. dOW1~dze- w~dalkJi. - PJlW0Z nie.~o o mało życba nie W~esz" że to mój najzaw.z1ęhszy wróg", 
on. je~t ~ rzeCZYWiStości. Cbudzik zostaje ni'a! sltI'laJcilł,em .... LOIbrl... - DOIbrze, aJIe cóż -to ma ze mną 
unIeGwInbnIonk

v. d i d l' li' d WyohyH! ńrzy kielllszJki pod rZą!d. - Gd~yś wiedJ:mał, iruk mnie maJltre wspóinego? ... 
ar use ow a u e sle w me me o W· , . d n..l.l ., • L_ •. ~. C' 1 dJe' N" _II..' b' . Pakuly. że Zawidzki jest synem hrabiego reszcie przY'9UIflą1. Się o n-aWll-N . sen~ ~ule ... - ~Kanzy:La SILę· - ląg' e po J- -:- Je ~C'zę suvle~ aJ ys pt1r.y mme 

I nazywa się wlaściwie Włodzimierz Strzy- nego, nieprzytomnego CbJudzłka 1 za, r.zewa 1tlIllilIe, że go Zldr.adz.am ... I ~'Y'byś m6wirła o .mm w ten sposób! 
ga -Toporski. 'P'Y'tal: wiedriał... jaJk.. męca snę illIaJde mną... ~ Dobr.ze, a więc Chudlz.iJk jest gbur. 

PakI.!'a z dwoma swymi kompanami wY' - A możebyśmy teraz posz~i do faj- SiPuściJłia. oczy. Za'WlildJZ1ki lPodndósł ł<1!jdalk, ooreń i zupełnie ni<ecielkawy ... W 
braI sle ~a .. robote" do palacu przemy· nej dztiewU!sz,kri. co? .. Znam tIU talką je- ~łowę. lPorządJku? .. 
SIOpwcda Klefte,rja. 1.. t t j clt t dną ... Gladlka dziewucha ... Pall1.l.5zki ld- - .Bar:t1dro ci~ przez Mego? ... - Zaw~dJzki s!P'oirzał na nią z boku i od 

o czas e ro",o y zos a e s wy any. at N J ~- f h al . 'ł ,~ 
Z k j l • i P kul z... owa... eszcze w SWOVlU ac u uvpytt. . WTrOCI g'10Wę· 

a cene uzys ane wo no:.C a a zga· ~ ..,A.H-..i1. W.e· . d4 B cIJ .. .l .... --" G.J~..1.· J .' . dz~ .,ie zdradzić Garbuska i wciągnąć go nl1ewyprQJI\.·LY1l\.OWaJn,a... el\om~emy .'1 a - !lit" m ... - VUll"ClII1l.a - Uly,,,y.nl\.e - uz S'lę gil1lleWaSlZ." - rZelkla, ~rze 
do zasadzki. '!li'ej iJroohę wódlk:l, chleb. :kietbaJsę, to ~ego pien:iJąiCLze, dJawttl,oib)'lIll uciekła ... Je· gIądlając się w loote t1ku. - Z wami. męż-

Ksieżniczka opuszcza Zawidzkieg;o I wY- stlł'rczy... No?.... go pieszczoQlty pl'lZ<elj~ą mnie wstrę1tem! Czyźn,b, ni,ewLado.mo clJOiPrawdy ja,k 'Po~tę-
hi zamaż za .Kiefera. • - Czemu nde? ... - (Jjparl Ghudz-nk. Obrzydlirwy, wstrętny... pO'Wać ... Najlepiej wogóle n,ilc nie m0wić. 
. Sąd' . oddal~ł ska.;gę ChudclkJa, d.om.~ _ Mo-o-ożlla ... Ale jltrt,ro... ZarwiJdJzlkii ~ruciJsnął pięśd. PI'Izys'U!Ilą.ł A chciałann ci powiedzieć jeszcze co'ś 
lacego SIę przy.m<:wa mu t}"tułu h.raIbDow- • .J ,. :L..,.. . . ł b d . ' 
skiego. - Dla'czego me dZliIŚ? ... - namaW1l.aI Slę (lJO n'lEl(J '[JI!.!lZ~ 1 s~eptIlą : . ar 'lO ~a,z?e~o ... 

Na tei podstawie Zawidzki zamieszkal w niez,najomy. - Choclt PaJD... Mieszka - ~uohaIJ .. · Pamlętrus:z! tego Wleczo- Zawldzkl. m.e (~rgnął ? ,awet. . 
pała\:u wierzbowskim. wypedzaJac stamtąd nieó,aleko siąd...Ma wlaS'l1Y pok~ ... ru, gdy przysLlaś. do mme, do pałacu - Bo WIdZISZ ... - Ciągnęła dalej. -
sta reJ:(~ hrabiego. J>r~enoszac się do d~ugle: Tam za. wsze bardzo wesofo... Patefon wier~bowSkiego. a działo się to na kiJlka I Miłos~ ró'W~ież mnie napas,tuje.. Mó'wi-
g.o maJatku -ChZdaleks l<l . w~aztz Ja~lemb tl nastawi To dobrze robi Trochę się gOdZIl). lP'rzed owem fa,lalnem przViby- łam Ci o mm. To ten ma"la,rz, którego 
CIJlld Zlklem u Zl czuJe Sle am nIez y... .... "K' f . ł . h' I(' f d d 'ł T . 
d obrz~ . gdyż tęskni za Janą. człowiek rozweseli .. No. pójdZie pan? .. Clem le era, wsp~ma ero mec. cący, Ile:, er 'O nas s..prowa ZL... en wanJC1.t 

Przyjechał umyśLnie do miasta, by się Czemu nli.e? ... Moż,na pójść ... ale że gotów byłbym zalblć tego człOWieka ... , ohclał 'Przezemme odebrać sOIbie życie", 
z nią zobaczyć. lecz ona nie chce go jutro. , OdJpowiedziałaś mi n-a to ożywionym gło I Powiedz, czy to nie idjotyzm? ... 
przyja6. Ch d 'k t k p k ł i, Co pa,n, l)anie, iV1kół1ko oi~R'lc ta sem: - "To go z,abioj!" ... Przy~na'ję, że w D I ~. t 

Zrozpa~l?-ny . u ZI ~po Y1 a a 11 ę j -.~, 1-, 1'" l "d" , . ;\' '1Jierws-"J' ,,',"':h p-rz("' ~;-il'e-m Sl" tei mv-' a szy Ciąg JU ra razem up!JaJą Slę w knajPIe.. .;1 I1H )\V ,Q ZJS, a P ;l;; 1110\'11 J l-. . " , .' • , J", 



m"eiów kró owej Abisynji Miljon dolarów za policzek 
Nowa amerykańska sensacja 

sądowa 
(z) Sławna śpiewaczka amerykańska 

Mac Cormick, żona jednego z książąt 
Mdivanich, będzie w najbliższym czasie 
bohaterką nowego sensacyjnego proce
su. Dziennikarka jednego z większych 
pism amerykańskich, p. Grace Williams 
zgłosiła przeciwko księżnie Mdivani po
wództwo na sumę miljona dolarów za 
"poniesione przez nią straty". 

Dla zego · pi~kna Taitu nie wyszła ziłmąż poraz 33-ci. -
Rekord światowy w dziedzinie rozwodów 

(z) Izabella Soot, przewodnicząca ligi Represja ta złamała wolę matki, któ- działa chyba najlepiej "nieposzlakowa-
ochrony praw kobiety w stanie Canzas, ra nie mogla Patrzeć na męki swgo ma- na" wdowa. . 
wygłosiła niedawno cie'-""wy odczyt w łego dziecka - i dygnitarz .abisyński Trudno uwierzyĆ, aby znalazło się 
słynnem miescle rozwodów, Rena. Od- postawił na swojem. Małżeństwo to wiele europejek lub amerykanek, któ
cZy t ten poświęcony był małżeństwu 1 nie bylo jednak długotrwałe. ryc h zachęcilby priykład zmarłej kró
rozwodom. Mąt Toitu zmarł po paru dniach'llOWeJ Ablsynji. Bo Jednak - trzydzIe-

Wywody energicznej rzeczniczki, rzekomo wskutek ataku sercowego. Czy stu dwuch mężów - to moze nieco zbyt 
zgnębionych kobiet były mato pociesza- tak było w rzeczywistości - o tern wie wiele, Jak na ledną "słabą" kobietę ... 
jące dla biednych mężów i mających ====================:::>"C=======.==== 

Ponieważ dziennikarka w dzienniku 
swym zamieściła z okazji toczącego się 
pomiędzy małżonkami Mdivani procesu 
rozwodowego rewelacyjne szczegóły o 
ich intymnem pożyciu, p. Mac Cormick
Mdivani zażądała od p. Williams wyjaś
nienia 'i sprostowania w temże piśmie 
fałszywych i obrażających wiadomości. 
Gdy dziennikarka odmówita tego zadość 

złudzenie ojców rodziny. Pani Izabella 
twierdzi bowiem, fe kobIeta może być 
szczęśliwa dopiero w druglem. lub na
wet tlzeciem małżeństwie, a są nawet 
kobiety, które znajdują pełne zadowo
lenie dopiero u boku ... ósmego czy dzie
wiątego męża ... 

Rekord pod tym względem pobiła 
zmarla niedawno królowa Abisynji, To
itu. Cesarz Menelik byl nie mniej i nile 
więcej - tylko jej trzydziestym drugim 
mężem ... 

Po raz pierwszy Toitu wyszła za
mąż iako dwunastoletnia dziewczyna za 
zwykłego robotnika, z którym się je<!.
nak wkrótce rozwiodła. Słynna ze swej 
urody kobieta zmieniała następnie mę
żów, Jak rękawiczki (których z pewnoś
cią nie znała), aż w 1883 roku ce$arz 
Abisynii pojął ją za żonę. Toitu liczyła 
wówczas 30 lat życia, czyli że w ciągu 
tS lat wyszła zamąż 32 razy. 

Menelik był jej ostatnim mę:tem. 
Tron i władza wstrzymały Toitu od roz 
wodu. czemu się zresztą bynajmniej nie 
można dziwić. Przyjemniej jest bowiem 
z żony zwykłego robotnika staĆ się kró-

Nie jabłko, ale cytryna ... 
"Jlieśc;I8łośł" fJJ podaniU 6i61jjnem uczynienia, p. Cormick dopUŚciła się wo

bec niej czynnej zniewagi. Otrzymany 
(sb). Jak wiadomo, Bóg wypędził owoców. Natomiast cytryny znane by~ policzek p. Grace Williams ocenIła na 

pierwszych ludzi z raju za to, że zer- ty tam na długo przed narodzeniem jeden miljon dolarów, zaznaczaiąc, że 
wali jabłko z drzewa poznania. Czy jed Chrystusa. zniewagi (loznała w redakcji wielkiego 
nak rzeczywiście chodziło w tym wy- W czasie prac wykopaliskowych dziennika amerykańskiego na oczach 
padku o jabłko? zaleziono w grobowcach zmarłych na· licznie zgromadzonych świadków i dla-

Nowoczesne badania ustaliły, że do rzędzia codziennego użytku oraz pest- tego należy Jej się rehabUitacja w posta-
legendy zakradła się pewna nieściłość. ki cytryny. ci okrągłego miliona. 
która datuje się już od kilku tysięcy lat. Winę tego "nieporozumienia" ponosi P. Mac Cormick odmÓwiła oczywIś-

Rzekome jabłko nie jest bynajmniej pisarz Theophrast, ktory w czasie po- cle dobrowolnego uiszczenia żądanej 
jabłkiem, ale ... cytryną. Zarówno bada- bytu swego w Pe.rsii .opisał ~okła.dnic kwoty, wskutek czego sprawa skierowa 
nia biblji jak i roślinności w dorzeczu cytrynę, nazywając Ją persklem Jabł- na została na drogę sądową. Sędziowie 
Eufratu i Tygrysu, gdzie mial się Zinaj- kiem. Potem przy tłumaczeniu hebraj- w Los Angeles niełatwe będą mieli za
dować biblijny raj, wykazały, że jeśli skiego teks,~u. biblji skr?cił nazwę "per-I danie do rozwiązania, muszą bowiem 
podanie o zakazanym owocu jest praw skle jabłko I nazwał Je poprostu Jabł- oszacować wartość zniewagi, jakiej do
dziwe, to owocem tym była właśnie klem. ł puściła się znana śpiewaczka wobec oso 
cytryna. Od tego czasu przyjęło się ogÓlnie by dziennikarki, która wyraża przeko-

Przedewszystkiem należy zazna- błędne zresztą twi~rdz.enie, że prz,Y- nanie, iż .. straty moralne", poniesione 
czyć, że w dorzeczu Eufratu i Tygrysu czyną, wszystkich clerp!eń lud~koścl ! wskutek jednego, nieostrożnego "gestu" 
nie rosną wogóle jabłka. W okolicy tej bezposredmm powodem wygnama ludZI "księżnej Mdivani, przedstawiają war-
jest klimat za gorący dla tego rodzaju z raju jest właśnie jabłko. tość miljona dolarów. 

',' ~ ~i~:..\.::::'· .. ·, .:.: ... r,I,,' .:: "~'I ' " 

lową. aniżeli odwrotnie i dlatego Toitu J I- W Paryz· U syn Roos v Ita ('k. 50 lat trzymała się już cesarza i 
wtaclcy abisy([skiego. 

Powołując się na ten przykład, lek-

~~r~~~ho1g~J~ ;'Zz~f~~~i~~icbu~Z~~:;1~~ Syn prezydenta Slanów Zjednoczonych iBSf bardzo skromnym młodziań .. 
~~~I~j~~~~~)l ~oods~~~~~h~lę właśnie mi cum. - bubi Europ~ ,,,i niechętnie wraca do limerykI 

~a~naczyć. nale~y, .iż nl~ wszystkie (z) James Roosevelt, syn prezyden- Najwięcej przyjaciół zdobyl sobie nem w Nowym Yorku, staram się je.d-
:11a1zenstwa pięknej ablSy.nki za~lerane ta Stanów Zje dt1OCZ01'J.'y ch, czesto oc!- h~dnak mIody Roosevelt swa, wybirtna. na m ol!l !\Vi e naJczęś'CH~j odwied.'.J. 
Jyly przez. mą dobrowolme. PewI~n. bo- wiedza Paryż. Postać jego jest tak sa skromnością i niezwykle ujmuia,cem 0- Europę, a sz.czególnie Paryż. który 
g-atY,dygmtarz zak?chał się w mej dOI mo znana na torach wYścigowych w bejściem. Jeździ on zawsze drugą kla bardzo kocham. Gotów jestem uwie
:zalenstwa w okres.le, gdy była toną Longohamps i Auteuil, jak i na placu c::ą. nosi kapelusz o szerokich rondach, rzyć, iż po śmierci dusza każdego ame-
ledne~o .ze s~ych hcznych męzów. Nie golfowym Saint-Cloud. który zdaje się pamiętać czaSY Wa- rykanina ulata do Paryża ... 
namyslaJąc Się długo, namiętny murzyn . . t ś' h ta· n,. d ń' t ó . Ż . ' 
DOlecił su'ym podwładnym, aby usunęlii Na R. oosevelta JUn .. z.w.raca SIę u- szyng ona, na wy CJgac s Wla za- _ .. v\ le e ].es r Wille czarulącem 

.. t Ik dl t t m wsze nainiższą stawkę, -- jednem 510- miastem - wtrącam skromnie. rywala n. a sposób afry. kański. I kiedy wagę me y o _ a ego, lZ ]es on, s~ne . 26 l • Z 
ma,ż Tortu zawisł na Jednym z drzew, obecnego dykta.tor.a am~ry~anSkleg?, wem - Jest wzorem - etnlee;o młode -- ,2pewne, nie znam jednak Wic-

I d tk d k temu IZ go mężczY1ny. dnia, chociaż przepadam za muzyką 
dygnitarz ofiarował jego wdowie swą ecz prze ewszys le.m. zle 1 .' Jeden z dziennikarzy paryskich ", wiedeńską, tak samo, jak mól ojcie~. 
rękę i serce. trudno znaleźć bar~~le! otwar~a ~ sym-

l ·OI·tll uparta się i odmówiła. Okrut- patyczną twarz, amzelt w. taśme .Jego. następujący' sposób opisuje swoie spot- Przyznam się panu, iż niechetnie op u
k!lnie. a raczej wywiad z synem prezy- szczam Europę, i ilekroć, wracam do 

l1y narzeczony i tym razem Zinalazł wyjś James Roosevelt uśmiecha Sl.ę z~- denta St. Zjednoczonych: Newego Yorku, tęsknię z.a Europą ... 
~cie z sytuacji. Porwał on Toitu wraz z wsze: zanim coś powie I potem. Jak SIę .. Urriówiliśmy się w jego hotelu. Ja- Pana to dziwi? A Jednak _ wszak 
jej trżyletnim synkiem I zamknął odezwie, zupełnie tak samo, jak ~au- mt!s R'Josevelt spóźnił się o kilka mi- przodkOWie moi pochodzą z Europy. 
('boje w kamiennei wieży, morząc ich riee Chevalier, który z pewnOŚCIą w nut. pomimo to wpadł do hallu z roze~ Są to wprawdzie dawne już dzieje, 
dodrm. Ameryce się tej sztuki naucz~. śmIana twarzą. Towarzyszyła mu jego kiedy jeden z moich pra-pradziadów 0-
= = -==- ż:}na. szwagierka oraz mał:teństwo Ma puścił pewnego dnia Amsterdam. w któ 

alpa -I synek profesora yer, z którymi młodzi Rooseveltowie s~ rym przyszedł na świat, aby szukaĆ 
nierozlączni. szcześLia na szerokim świecie. Wraz 

- Bardzo przepraszam za ooMnie- z takimi samym1 poszukiwaczami lep
wychowywali się razem pod opieką uczonego nie, - odezwał się James. - wrac~ szej doli założył mój praszczur w Ame 

I z) Prasa amerykańska żywo komen-/ smoczek, i wreszcie znacznie .lepiej, ani- !l'y w łaśn!e ~ wyścigÓw... - Twarz ryce New-Amsterdam, który nosi oQ.ec 
' Jje' referat profesora psychologji uni- żeli chłopczyk, orjentowała Się w ~apa- Jego promiemała p!'zyłem, iaik. gdyby me nazwę Nowego Yorku. Tak to kle-
wersytetu wIndianopolis, Kelloga, kM- chach i potrafiła r.ozwiązywać naJPry- wygrał przynajmmej Grand-Pnx. dyś było... A dzl§ prezydent Lebrun 
ry przeprowadził bardzo ciekawy eks- mitywniejsze zadama życiowe. - Wygrał pan? - zaIlytuje. oczekuje mnJe w Pałacu ElizeJskim. To 
peryment. Nie odniosły jednak żadnego skutku - Dosyć, tyle właśnie. Ile koszto- taki sympatyczny "old boy" (staru-

Prof.Kellog mianowicie w ciągu bUs- prÓby profesora nauczenia małpy mowy I wały nas bilety weJścIowe. A Jes.t tG szek). 
ko dwuch lat wychowywał samiczkę ludzkiej. Pomimo to Gua za pomocą bardzo wiele, o ile zwati!l1Y, Ił przy- l James Roosevelt uścisnał mi rękę, 
c,zympansa razem' ze swym małym syn- pewnych dźwięków potrafil wyrażaĆ byli~my do E\lIropy w piątek, trzynaste pO'czem wepchnąwszy odwrotnie kape
',dem. zarówno swe życzenia, jak i nastroje. go. Nie moglem się jednak Inaczef u- IU!lz na głowę, pobiegł do swego poko-

Gua - jak nazywano małpkę - uhle- Posiadał on swÓj słownik I z większą rządziĆ. Pracuję, Jak panu wia,domo'l fu, by przygotować się do przyjęCia u 
rano w stroje dziecięce, kąpano tak sa- łatwością zdołał porozumieĆ się z doro- w pewnem towarzystwie asekuracyj. .. old boya" fratllcuskiezo. 

mo, jak inne niemowlęta. układano do słymi, aniżeli. jego rówl~śn!k - czlowiek. Jak Drała liilrbu spędza dz,-en' ~óżeczka razem z synkiem Kelloga, Do- Po upłYWIe 1.6-tu mIeSIęcy rozwój 
naldem, wywożono na spacer w wózku Gua zatrzymał SIę. Vo{ ciągu dwuch mie-
j dawano te same zabawki, Jakle otrzy- slęcy Donal całkOWIcie zrównał się z Słynna gwiazda łUmowa pracuje bardzo Intensywnie 
mywał chłopczyk. Nie czyniono zatem mał~ką, zaś po upływie dalszych kUku (z) Greta Garbo jest nietylko pierw- r ~ scenarjuszem w ręku, artystka 
najmniejszej różnicy w wychowaniu miesIęcy osiągnął Już stopień rozwoJu, szorzędną gwiazdą filmową, ale l naj- studjuje rolę aż do najdrobniejszych 
małpki i syna profesora. cał1cowlcłe dla małpy nłedostępny. punktualniejszym człowiekiem pracy. W szczegÓłów. Każdy scenarjusz Greta 
r oto doświadczenie wykazało. :te w clą Prof. Kellog artykuł swój o wycho- świecie filmowym Hollywoodu Oreta Garbo opracowuje tak dokładnie, iż w 
gu pierwszych szesnastu miesięcy życia wanłu Oua zakończył następującą uwa- uwatana Jest za wzór punktualności. chwili rozpoczęcia zdjęĆ zna świetnie 
rozwój Gua postępował w znacznie gą: , Dzień pracy &,w'lazdy szwedzkiej ~oz- nretylko swoją, ale i wiele Innych ról, 
szybszem tempie, aniżeli rozwój chłop- - .Wynik eksperymentu przekona~ poczyna • bardzo wcześnie. CodzIe n- talk te często pOf!1aga swym kolegom. 
ca Gua przyswoił w ciągu tego czasu mnie, IŻ :dkyby rOŚwlelciĆ się ~~a nle o &,odzlnie 5 minut przed Ósmą auto Artystka praCUje w studJUm niezmor
S9~5 58 wYl'azów i krótkich zdań, pod- nlu psyc I l ma p z na etytem em Orety atTzymufe sie przed studjum fl1- do~anie ~o godz. 12.30. poczem nas tę
CZ.lIS gdy Donald rozumiał zaledwie 39 zwi~rzęta te pod wieloma względami mowem, aczkolwiek. faktyczna praca, pUJe godzm.n~ przerwa. Punktualnie o 
słów. Małpka naciskała guziki dzwon- zbllzyłyby sle do człowieka. zwł~ ze zdjęciami, nie rozpoczYTI8; pÓł do drugieJ - co clo minuty - artyst-
ków. gdy ia o to proszono, odróżni~ła Ile wcześnłeJ, młteU o 9-ej. W ciągu t~l ka znów uka.zuie, się w, ~ teli~r i prac~j~ 
ryciny w książce. dawała rozmaIte ~ godziny ~reta Garbo przygoto~je SIę do godz. 5-~J, zus w PlęC mll1ut późmeJ 
przodl11ioty do rąk i t. p.l!""m do zdjęĆ I kfed~ pozostałe ~rty~tkl scho- al~t~ odWOZI . punktualną Gretl;: do jej 

Gna pomagała żonie profesora, gdy __ ~ dzą się do ateher, Greta Jest JUŻ ucha- WilIJ na zasłuzony wypoczynek. 
ta układała synka do snu, dawala mu .,_, ; U- 1 kompletme ubrana. 



ł:en'rulD wg złe leni 
Polskiego Zw. Narciarskiego w Zakopanem. 

? początkiem paźd~iernika nastąpiło Zakrzewski~Bandura i Legierskf. 
narodów słowiańskich odbędzie się w Zakopanem 

w Zak~panem ~twarcle. Centrum Wy- W ramach grupy instruktorskiej Cent 
sz~olema PolskIego ZWiązku Narcia!"- rum WysZlkolenia, urządzono już W paź
sklego, które. ma .. na celu stalą opiekę dziern/ku kurs pomocnik6w trenerskich . 
n.ad gr~pą o!lmPIJską nar~larzy, . oraz W czasie Świąt Bożego Narodzenia u
szkolemem lllstruktorów l organtzacją rządzony będzie wzore.m roku ubiegłe-
kursów. go obóz trenerskI. 

W lutvm 1934 roku dojdzie do skut- wysila ze strony Polski, która też pier
ku czwórmecz Narodów Słowiańskich, I wsza będzie gościła narciarzy stowiań
w czasie którego zmierza. się ze sobą skich W lutym w Za'kOUJanem. 
na terenie narciarstwa, cztery państwa. W ciągu najbliższych lat czterech, 
słowiańskie: Czechosłowacja, Jugosła-; mecze tego typu odbędą się kolejno we 
wia, BUłgaria i Polska· I wszystkich państwach wyżej wymiel1lto

Centrum to powinno oddać ogrom
ne uslugl przy I1acjonalnym treningu 
nasz~ch .najlepszych narci.:. ... ly, przygo
towl~JąC Ich do wszelkich wyst~pów za
g-ramc~ł1ych, oraz do olimp jady zimOwej 
\V Niemczech w roku 1936. 

Centrum Wyszkolenia będzie konty
nuowało równocześnie pracę rOlpoczę
tą w toku ubiegłym na obozie instruk
torskim zorganizowanym przez Polski 
Związek Narciarski. 
. . W g.rupie olimpijskiej rozpoczął się 
lUZ trenmg, przyczem cLo grupy tej za
liczeni zostali następujący narciarze: 
Luszczek, trzej bracia Marusarze, Sło
wins!ki, Michalski, Lorek. Dawidek, Ko
lesar, Orlewicz, Sltarl. Górski Berych 
Oawlikowski, Władysław Cz~ch Ono~ 
iek. Oiewont, Out-Szczerba, Bo;henek, 
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z tycia klubów 
I zw. sportowych w Krakowie 

Onegdaj odbyło się Walne Zgroma
dzenie sekcji ping-pongowej ŻKS .. ,Ha
kadur" w Krakowie, na kt6rem zostało 
wybrane nowe kierownictwo a miano
wicie: kierownik sekcji p. Szperling l. 
sekretarz p. Iiuttman T. skarbnik Schon
bach L. kapitan d.rużyhy p. Kornblum H. 

Sekretariat urlęduje codziennie w 
lokaju klubowym przy ul. Wąskiej ,:,'. 

BOCheński w .KrakQwl 

Inicjatywa tej oryginalnej imprezy nych. 
Czwórmecz słowiański będzie się 

. • składał z biegu rostawnego SX 10 klm. 

A U st r Js-Szk ocj a 2:2 (1:1) 1~~~~Ub~:g:l~io~n:~~k(l~en~l~.or~~~~lj 
_ _ _ biegu złożonego t· z. kombinac-ji aJpej-

:f>ehsoł;g,nv met;. p"ftarsftl OJ tllaSflOJl)le skiej (zjazd i slalom) o'raz konkursu sko-
W Olusgowie wobec 62 tysięcy wi- kontynentu europejskiego. ków. 

dzów rozegrany zostal w śl'Odę sensacyj Po niesłychanie zaciętej walce zawo Polscy narciarze będą mieli sposob-
ny mecz pHkarski pomiędzy Austrją a dy przyniosły wynik. nierozstrzr:gl!ięty ność zmierzyć się z narciarzami czecha 
Szkocją.. 2:? Do przerwy wymk był rówmez re-I słowackimi, kt6riY przedstawiają naj-

. Mecz. ten oczekl~any był z olbrzy- mIso wy 1: 1. . . . groźniejszą dla nas konkurencję, a rów-
Imem zamteresowamem ze względu na Rezultat zawodów sWladczy, ze Au- nocześnie utrzymać swój prymat wśród 
to, że Szkocja posiada najlepszych piłka strja mimo, że nie udało się jej pokonać Slowialn Południowych. 
rzy w :v'!ielkiej Bryt~nji. która jest oiczy anglików, jes~ je~nak dla Sy~ó~ Albio- Nie ulega wątpliwości, że czwórmecz 
zną Pllka.rstw~ SWlatoweg~j podczas nu co!az groz~!eJs,zym prz~cl~vl11klem,. a słowiański przyczyni się walnie do za
g~y Au.stna. ~azy d.o odebr~l1Ia hegemo-Iw kazdym razle nIe ustępuje lm zbytnIO. cieśnienia węzłów spont0'wych pOmię-
nJl angielskIej w piłkarstWIe na rzecz dty narodami słowiańskiemi. 

ł'" - ..... ~l.,! _ ....... ~M._ 

Dotychclas narciarze masi stykali 
Wystawa narciarska Tabela rozgrywek się, tylko pr~elotnie z narciarzami 

panstw połudmowych, j<ak np· w roku 
W Krakowie o· wejście do klasy A ubiegłym na mistrzostwach Jugosławii 

Dziś dnia 1 g-rudnia br. o godz. lO-ej Finałowe rozgrywki ° wejście do kl.l i .Bulgadi, ?hecnie będą mogli ?ni cce-
odwdzie się w salonie recepcyjnym na A KZOPN zO'stały ubiegłej niedzieli de- ~IĆ \~ pe.tn.1 klasę I~aszego narciarstwa, 
d1Vorcu osobowym w Krakowie otwar- finityvmie zakońc7.0ne, parzyczem tabel- Jak rowmez z,ale.ty I piękno ,nastych te-
de Wystawy Propagandowe.! Sezonu ka tych rozgrywek przecrstawia się na' .rellln.ó.w_t!ł!lat.r.zaenllsllllkRllC!llhll· ______ _ 
Zimowego, urząuzonej przez Towarzy- stępująco: 
~two Krzewienia Narciar,stwa l TJrzy p(). Nazwa klubu Gier P,kt. SL br. '1I IIIIIIIlIillll!!iilliilil!ii!I!!!lllllllllllllllllli!l!lllllllilIlIlIlIIlIlIIlU:III!lIl1n 
parc~u Okręrrowe) OyrekcJ'j Kolei Pafl- 1) K d 6 9 14 15 

... rowo rza : Nowe podboJe stwowych. 2) Tarnovia 6 8 18:Q 

Wystawa zg'romadzi szere.f! cieka- 3) !30che.ń~ld 6 6 17:9 Warszawianki 
11'ycll ekspOnatów, i ,l'ustrujących prace 4) rl'Zeb~l~ 6 1 5:11 • 
Pol kiego Zwią~kt~ Narcia~skiego, Towa l Na podstawie roze-g~anych zawodów. Według p.oglosek, .krążących w .ko-
rzystwa Krzew;ema NarCIarstwa oral I do klasy A wchodzą plerwsze dwa IdU-I łach sportowych stoltcy. Warszawlan
r rR 'Owsl;cj D 'Te j1 Kole owej na po- by Kro vodrn i Tarnovia, które w ubie ka ma być w najbliższym czasie zasilo
lu organizacJi, krzewienia i popierania głym roku właśnie z klasy A wyleciały. na szeregiem wybitnych s"portowc6w: 
Itur stylvi i llIuciarstwa. .Jak się jeC<unak dowiadujemy w Wydz. mówi się więc wiele o wstąpieniu do 

W niedzielę dnia 3 grudnia, odbędą Nisl' i wsh~p 20 grosz~' umożllwl kaŻ-\ Gier i Dysc. KZOPN-u leży dotychczas Warszawianki lekkoatlet6w Warty 
się w krytej plywalrni YCMA. przy ul. d \. d'· t kt' l d ie nierozstrzygnięty protest Bocheńskiego Marcińca i Iie]jasza, szermierzy Legii: 
Krowoderskiej 8, propagandowe zawo-I emu zWIe zem~ wys a;"Y. ora Je z od zawodów z Tarnovią w Tarnowie. Segly, Friedricha, Zabielskiego i Su
dy plywackie z U'O:Zialem mistrz.a Pol ·· otwarta tylko kllka dm, poczem eksPO-/ Wrazie przychy:ne.~o zała.twienia ski ego, hokeistów AZS-u Makowskie
ski, Kazimierza Bocheń~kiego. Począ-! natv zostaną przewiezione do Warsza, prote6tu, tabelka mogłaby się zmienić o go i Szenajdera, boksera Warty Fortal~ 
tek o godzinie S PODoł. Ceny miejsc b'j wy, tyle, że zamia;STt Tarnovii, do klasy A, skiego; także sprawa piłkarza Legii, 
niskie. ws.ze.dJbv Bocheński. Ziemiana jest nadal aktualna. 

"Zośk, łota Rączka" 
SensacyJne przygDdy .. królowej świata podziemnego" 13) 

-:- Masz ra<:ję,- rzekł Pietruchin po I . -:- Bo to m~i.e tu nie znają?-
rosyjsku do a~en.ta. - Wstał, przypIął oswLadczyła dyzu::-nemu. . 
szablę i rozkazał stójkowym: - Wszy- Dyżnrny machnął ręką. Kazał Ją 
sl lk~ch do cYl1kułu. Tam się zrobi rewi- zwolnić. Tak samo StefE!k poszedł zarai 
zję. I do domu. NiedawM Wi'SZEf.dł z więzie-

Był koniec liSltopadJa. Chłodno było nia i nic je3zcze nie miał lia sum!eniu. 
na ulicy i wHgoŁn.o. Na wschodzie niebo I Towarzystwo przerzed,zało Się po-
dopiero zle.kka się rozja;śniało. woli. Jedni szLi do aresztu, ill!l1i -- na 

. mia,rto. 
TRAGICZNE SAM NA SAM. Zos·tała Zośka. 

Ruszyli do komisarja tu. Pietruchiu,o
wi, widać, było bardzo zamno, bo skinął 
na fi.omkę i razem wstąpili na wódkę 
d-o wy<;zynku na ro$!u. M1ał zaraz 
?izyjŚĆ - tak ośwIadczył. starszemu, 
który DrowadzH oddz-iał. 

Pietruchin pił zawsze prędko. 
Po kwadrilnsie wyczekiwa.ni,a w are

szcie przy cyrkule, gdy !'aę Pietruchin 
z.jawiJ - Zośka już zdaleka zauważyła, 
że jest mOcno '1Jijany. Oczy mu s.ię świe
ciły, oddychał ciężko i był blady jaJk 
płótno. 

Dyżurujący zastępca rewkowe.go 
rozpoczął już badanie dokumentów za-
trzvmanych. . 

Pijanym głosem PietrucMn roz,kaz.ał: 
- Tę tutaj ja sam przesłucham. Na 

kol1cu. - I niepewnym gestem, ~a sze
rokim i zbyt zama.szy&tym wskaz.ał na 
Zośkę. 

Pietruch~n wyszedł. 
Powoli jeden za drugim podchodzili 

rio dyźurne~o goście Brzechotowe,j. -
Prócz Stefcia Brzechty, Mańka Ma,lo
wanego i trzech dziewczyn ws.zyscy byli 
D(lkomi. Stara Brzechtowa czek tła swej 
kolejki. Nie miała przy sobie dokumen
tów, 

Dyżurny, wstał, powierzył na chwiJę 
d'r:zemiącą ze zmęczenia Zośkę stójko
wemu i wys'zedł by zawla·domić Pietru
china, że wszy5lhk,ich próct Zoś'ki jut 
przesłuchał i z·rew~dował. 

Stójkowy. ciężką łlłG'ą ta,rgttĄł lo.śk/\ 
raz i drugi. Obudtzdł fą. PCMC\ł ją przed 
siebie. 

W pustym gabitn-ecie aied!titał pnzy 
Murku Pietruchitn. C!-ekal na Z()§kę ... 

ROZDZIAL XII. 
TRAGICZNE SAM NA SAM. 

Lośka po raz pierwszy od wielu, 
bardzo wielu lat - może nawet po raz 
pierwszy w życiu, poczula lek przed 
przedstawicielem władzy .. N", l.,.kała 
się PietruchiI1a dlatego, by eoś mIała na 
sumieniu: wolno jei było uciekać od 
ojca ile pragn~la, wolno jej b"ło przed ... 
kładaĆ ponad wszechwJadne~ pana 
rewirowego swego Walka - początku 
jącego złodzieja, wyrostka ze Smo
crowki. Zośka zdawała sobie dosko
nale sprawę. że w tern, co dotychczas 
z Wiedzą Pietruchina uczyniła. nie by
to najmniejszego przestępstwa i że na
wet w Rosji carskiej nie byto władzy, 
któraby ja. za to mogła uwiezić. Pie-

tE LllLSS&' DlA 

truchin może będzie się starał doku- ZAKOCHANY REWIROWY. 
czyć Zośce - może ją przetrzyma o Pietruchin odsunął · krzesło od biur-
dwa-trzy dni dłużej w areszcie. niż po- ka z potężnym halasem; wstał. Cięż
winien. Ale o to Zośka nie dbała. Po- kłemi krokami zbliżył się do Zośki. 
zatem miaJa na sumie niu drobne kra- Twarz jego z bladej stała sie teraz pur 
dzieże, ale o nich pan rewirowy nie wie purowa. Dyszał ciężko. Usta Pietru
dział. I pod tym wzg!ędem Zośka nie china były odlegle od ust Zośki o kilka 
miała się czego lękać Pietruchina. centymetrów zaledwie. Zalatywato 

Zośka lękała się Pietruchina z inne- od niego wódką tak mocno. że się 
go powodu. Dojrtała zły, nieustępli- Zośka zlekka odsunęła. 
wy błysk w jego oczach .. Już od progu - Przed nikim więcej? - ryczał 
rzucHa jej się w oczy bladość jego twa Pietruchin. - Przed nikim wiecej pan
rzy i wrogi skurcz w ustach. na się nie chowała - tylko przed oj-

Czego Pietruchin od niei chciał? .. cem i przed matką?.. OdaidU się o 
Czemu był tak zawzięty? kilka kroków i zawył prawie: - A 

przed Pietruchinem nie? Przed Iwa-
Zośka już niejednokrotnie czuła na nem Pietrowiczem Pietruchil1em _ to 

sobie spojrzenia męskie, z których wy- .? 

zierala źle tajona zwietzeca namięt- me ZbliżyI się znoów 'do niei. Spo~lą
ność. To wszystko było w wzroku "dał na nią nalanemi krwia. oczami. Cze
Pietruchina i coś jeszcze: nieubłagana kał na jekieś słówko z jej ust... Ody. b~1 
okrutna nienawiść. .> 

_ Jesteś! M(\Jm cle teraz w swo- choć jeedno słowo powiedziała - uspó 
koiłby się. 

im ręku. Zdawało ci się, te przed.e Al Zośka milczała. Milczała może 
mną skryć się łatwo. Tak ci się zda- dlate'go, że go się bala i nie wiedziała 
wa~~Śka zauważyła, te Pietruchin m?> jakiem słowem go roidraźni jeszcze 
wH do niej ,.ty". N'igoy tego nie czynił więcej. 'A zresztą nie chciała 00 niego 
przedtem. Był zawsze wobec niej mówiĆ, nie chciała go o nic prosiĆ. Nic 

mu nie powie O nic go nie poprosi. 
przesadnie grzeczny. Gęsty, ciężki oddech Pietruchina ć-

Próbowała zdobyć się na dawną wionąl na chwilę twarz Zośki. 
pewność siebie wobec niego: _ Ty czto! _ huczył już po ro-

- Bo to Ja. się kryłam? ... - Wzru ~ylsku, matczysz? - Milczyg,z, nic 
szyła rMnlonaml. - Co też pan wsie. Pietruchinowi nie powiesz? T-y11ko 
ble wmawia. Kryłam się .przed matką Walka wolIsz? Nu, smołri: - Ja two 
mojego chłopaka i przed ojcem. Przed jego Walka do turmy zamkne na długi 
nikim więcej. . czas, Sama tu przyjdziesz... Na kola-

Te słowa Zośka wypowiedz1iaJa moc na, - z wytrzeszczonemi oczami 1'0-
no chwiejnym głosem. A Jej uśmiech, kazywał na podłogę kolo swoich st6p 
który miat oznaczać jakby lej{lkie po- - na kolana padniesz przed Pietruchi
drwiwanie z rewirowego - mlarI na nerm i będziesz mnie błagać o litość 
sobie mimo wszystko jeszcze tyle lęku nad nim. Nic ci nie pomoże. Nic ci 
- że nie zrobił na Pietruchlnie naj- nie pomoże. 
mniejszego wrażenia. (Dalszy ~g jutro). .-
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Przybyły do Los AngelOs pierwszy transport likierów i koniaków z Europy! po
witany został niezwykle entuzjastycznie. Jak widać na zdjęoiu, transpOrt ten wy
ładowywano przy dźwiękach orkiestry, pod eskortą rozradowanych młodych 

W Osaca, najwiękSlzym Ośrodku przemysłowym i handlGwym Japonji, obchodzo. 
no uroczyście święto rozwoju gospOdarczego kraju.- Na zdjęciu pochód tłumu z 

zapalonemi lampionami. amerykanek. 

J 
I 
I· 
I 
I 

" 
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DorGcznym zwyczajem, rząd belgijski 
wypuszcza w dniu 1 gru~ia n?'Wą serję 
znaczków, przyczem dochod z tch sprze-j 

daży, przeznaczony jest na walkę BarIett, 
z gruźlicą. 

sławny kolarz angielski, 

Najmłodsza gwiazda świata, partner Che 
I vaIier~ maleńki Baby le Roy, podcza9 
I robienia odcisków daktyloskOpijnych. -
: Na wypadek uprOwadzenia, odciski te 

trenuje zespół tancerek jednej z wielkich rewij " ułatwiłyby znac7.nie poszukiwania., 
londyńskich. 

we 

Codzienna nowelka "Expressu" Pożegnałem Szulców i wróciłem do do r munikować się z właścicielem obrazu. 
mu. I Na zegarze biła już trzecia po północy, 

8. gnng "'bro'7lll. Wieczorem przysłano mi obraz, któ gdy znalazłem się w pałacyku Szulca. 
" ... II!L ry sprawił mi wiele radości. Czekałem nań w hallu cały kwa-

W ciągu następnych dwuch tygodni I drans. Gdy wreszcie się zjawił. nie wy 
_ Postanowiłem w tern matem mia 1- To się da zrobić. Dziś jeszcze każę przychodzilem do Szulców bardzo czę-I raził zbytniego zdziwienia z powodu 

steczIm spędzić przynajmniej trzy mie- przesIać obraz do mieszKania pańskiej sto. Wkrótce już zdawałem sobie do- mojej późnej wizyty. Nie przejął się ró 
siące - rozpoczął swą opowieść mój staruszki. Przed wyjazdem do stolicy kladnie sprawę, że żona zamożnego re-l wnież wiadomością o tajemniczej kra-
przyjaciel, fred, młody artysta malarz. pan mi go zwrÓCI'. emigranta nie jest mi obojętna. Kobieta dzieży. 
W stolicy trudno mi było w tym O'kre- - Panie Szulc - rzekłem - ten ta, młodsza od męża prawie o trzydzie - No i cóż, trudno - powiedział 
sie pracować. Miałem licznych znajo- obraz wart jest kilkadziesiąt tysięcy i ści lat. dusiła się w małomiasteczkowej mi, częstując mnie papierosem. - Musi 
mych, którzy ciągle m) przeszkadzali. złotych. Czy pan sobie z tegoo zdaje atmosferze i marzyła o innem życiu. się pan zwrócić do polkji. 

Zamieszkałem w miastec~ku u ja.. sprawę? Nic więC' dziwnego. że cieszyła się, W tym momencie stało sie dla mnie 
kiejś staruszki. Przez pierwszy tydzień - Oczywiście. Ale mam przecież gdy pnychodzilem. Później dopiero z1'o jasne, że Szulc jest sam zamieszany \V 

byłem całkowicie pochlonięty pracą, do pana zupełne zaufanie. zumialerr.. że i w jej sercu zbudzily się tę kradzież. Widocznie chciał. bym 
lecz później począłem szukać towarzy- Rozmawialiśmy ze sobą jeszcze dość g(\r~tsze uczucia. I skompromHował się. 
stwa. dIugo. Gdy wreszcie znalazłem się sam :~igdy jednak nie dclwata mi tegc do Nie ulegało przecież wątpliwości. 

Dowiedziałem się, że w miasteczku I w hallu, przed domem zatrzymało się zrczumiC'rlla i starała się jal~' . ,,;rz:1d?iej I że gdy wladze zajmą się tą sprawa. na 
przebywa stale zamożny reemigrant a- jakieś auto. Nim narzuciłem na siebie przebywać ze mną w dwójke. Jeśli ·::hn zwisko moje ukaże się na szpaltach 
merykański, Szulc, z którym niegdyś palto, otworzYłY się drzwi i na progu dzi o mnie, to również byłem 'VI jej to I pism i mogą powstać przypuszc.zenia, 
przypadkowo zawarłem znajomość. ukazała się mIodziutka, czarująca k0- warzystwie bardzo nieśmialv. Nieraz I że sam ukryłem drogocenny obraz, 

Złożyłem więc mu wiz.ytę. Okazało bieta. . miałem już zamiar zwierzyć się prud - Drogi panie Szulc - powiedzia-
się, że Szulc posiadal piękny pałacyk, Ukłoniłem się jej nisko i chciałem nią z mych uczuć, lecz słowa grt:~7,:y tern stanowczo. - Nie chciałbym z\Vra 
położony już za miastem. wyjść. Ale ona mnie zatrzymała. mi w gardle. cać się do władz. Pieniędzy chwilowo 

Reemigrant, człowiek, Uczący jut - Pan jest tym artystą malarzem, Czy Szulc zdawał sobie sprawę z również nie posiadam. Może w iakiś in-
przeszło pięćdziesiątkę, przyjął mnie prawda? - zawołała. - Bardzo żalu grożącego mu niebezpieczeństwa? ny sposób moglibyśmy tę s.prawę l.rł-
nader serdecznie. Oprowadzał mnie po ję, że się s.późniłam. Chciałam również Wydawało mi się, że nie. Przecież tatwić. 
wsp·aniale urządzonych apartamentach, z panem pomówić. przyjmował mnie w dalszym ciągu bar - Dobrze - odpad, spoglądaiąc .ia 
aż wreszcie, dobrnęliśmy do niewielkiej - Ja również żałuję - odparłem dzo serdecznie i ciągle prosił. bym jak koś w bok. - Jeżeli pan jeszcze d?,iś 
sali. która musiała mnie olśnić. jej z uśmiechem. - Ale ojciec pani jest najczęściej przychodził. w nocy wyjedzie z naszego miast",' '!' <-\, 

Na ścianach wisiały ' obrazy znako-. bardzo miłym człowiekiem. to też mam Pewnego wieczoru długo błąkałem zrezygnuję ze wszelkich pretensvi. Po-
mitych mistrzów, między innemi zaś wrażenie, że będę u państwa częstym się po wąskich ulicach miasteczka ma-' staram sie pana przed żoną jakoś \\'v-
jedno ze słynnych pIócien Correggilo'a. goście.m. rząc o ukochanej. A gdy wreszcie wró Humaczyć. 
Nic więc dziwnego, że nie mogotem 0- W tym momencie ukazał sie Szulc. citem do domu, ogarnęło mnie przera- Musiałem się zgodzić na te wnr1l 1l 1d. 
derwać oczu od tego arcydzieła. Widząc, że stoimy obok siebie. zbliżył żenie. Po paru miesiącach dowiPd7.inl cm 

- Gdyby ten obraz wisiał w mo- się do MS i powiedział: Skradziono słynny obraz ... Sprawca się, że słynny obraz znó,," wisi w pała 
im pokoju - wYrwalCl mi sie z ust - - Czy pan już poznał moją żon~? wyciął go z .ramy i zbiegI z łupem. cyku zamor-nego kupca. 
pracowałbym zupełnie inaczej. . Czy Zarumieniłem się (zdar3a mi się to Moja staruszka nie mogła mi udzie- Nie miałem już wówczas 7adnvch 
wie pan, jakie znaczenie posiada dla bardzo rzadko) ' i wybełkotałem:· lić żadnych informacyj, Spała już twar- wątpliwości, że Szulc za wszelka ('e nę 
malarza obraz takiego mistrza? - Tak. właśnie spotkaliśmy się do od kilku godzin i nic nie słyszała. chciał mnie się pozbyć ze względu na 

- Ależ drogi panie fredzio - od- przed chwilą. Należało pójść na policję. Po namy- swą młodą żonę. 
powiedział mi z uśmiechem gospodarz. Dalsza rozmowa już sie nie' kleila. śle postanowiłem jednak przedtem sko- Tłum. D. 

Prenumerata: z kosztami prze~vlki pocztowej zł. 3~. 50 mieslccznie Ogłoszenia- w tekś~le 50 gr. za .wiersz ,miiimetrowy (lIa stronl~ ~ <ZDaltd, 
- nekrololtl 40 gr. za wiersz mJlim. Drobne: za slowo J S !!rO~Zr 
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